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\Vyr.hodz1 codziennie z wyjątk. niedziel i świąt. 
3 bez,Aatne dodatki tygodniowe: Ogniską Do­
mowe, Przyjaciel Rolnika i Arkusz powieściowy 

Ojczyzn~ buduje się spełnianiem obowiązku! 
Wyd.: Drukarnia L-= ,7cz:, i1s'• a, Spóldz. z o. odp. 
Adres redakcji i ?.óffi'ni.-tracj· LES Z N O 
(\\llkp.) ulica Wolr:oki 21. - Telefon nr. 61 

1\lr. 260. L ES Z H O, niedziela, dnia 10-go listopada 1935 roku - Rok XVI 

Makalle zaj~te przez Włochów Paderewski 
Les z n o, dn. n lisl)pada 1n:n, 

:'.\'aród ż~je cooziennym trudem 
sza1·r60 czlo,Yieka. jrgo h~1:lem, od„ 

C, 

Of enzywa wioska przyspieszona - Jakie znaczenie ma Makalle ? 

Pałac n<'g!1sa Jmrn w )foki.!JIC. 

Berlin, n. '11. Korespondent wo­
jenny N. B. I. donosi z wlo,kirj kwa◄ 
'tery głównej w Asma.r.:1: 

\V pjąlek rano wojsk:t włoskie ob­
sadziły .M::i.kalle .. fako pirrwszy wszedł 
do miasl:i. z rnzwinięlym szlandnrem, 
?didz1iał pułk. Broglia dalej bersaljerzy 
t zaslGJlY rasa Guksy. 

Oddziały zalrzymał.v się przrcl for• 
tem, klóry \Ylosi musieli w rokn 1896 
opuścić. Ras Guk,:1 w imieniu Włoch 
objął w posiadanie '.,Wój zamek. 

Dolychczas nicwiadomo, czy \Ylo~ 
si. natrafili na opór pny zajmowaniu 
rrnasla. 

Po zajęciu przez Włochy Adig1·:1tn, 
a\clui i Aksum na północy, przyszl~ 
lcraz kolej na :\lakalle. 

1Iakallc leży przy drodze handlo­
wej. wiod4ce.i do Dessie i Addis Abe­
b~-. Rrzy<lencję swoją miał tułaj negus 
Jan. dh klórego wybudował pałac w 
slvlu lJar-oko-wYm architekl włoski, G. 
X~relli. Poł-oż~ne na wysokości 2000 
mlr. nad poziomem morza, Makaile 
jest stolicą p-oludniowej części prowin­
cji Tigre. T-ulaj koncenlruje się han· 
dcl solą, odgrywający ważną rolę w 
Abisy11ji. Już w 18S9 roku znajdowa• 
Io _się :\Iakalle w rękach Włochów, 

Rada Ministrów 
omawiała dziś treść zamierzonych dekretów 

niu, a w pot1.iedzialek przypadnie świę• 
to parislwowe, spodziewać się należy1 
iż numer Dziennika Ust. R. P. z pier◄ 
wszemi dekretami ukaże się dopiero 
,Ye wlorek. 

lecz. w 1896 r. • zdobyli je spowrotem 
Abisyń,czycy podi wodzą 1Ienelika. 

N a polud!nie od ~Iakalle leży ~fag­
dala, dawna twierdza górska. 300 kilu­
melrów dzieli 11agdralę od Addis Abe­
by', a 200 km. odi Gondaru. W r. 1868 
twierdzę zd·obył generał angielski, si1' 
~ap:ier. Za panowania Negusa Teo­
dora II. tu mieśdla się slolica pań­
slwa,. 

Pismo Księdza Prymasa 
do senatorów i posłów 

ziem zachodnich 
Po z n a ń. Przed! kHku &.1iami gru 

pa senalorów i posłów ziem zachod~ 
nich wpisała się do księgi audjencjo­
nalnej w pałacu Ks. Prymasa. \Y oct­
odpowiecI-zi, jak się dowiadiujemy, Ks. 
Prymas "'yslosowal do parlamenlarzy­
slów pismo na,stępującej Lre:;,ci: 

,,Składam serdeczne podziękowa­
nie dla panów senatorów i poslÓiw wo­
j,ewóclzlw z.acllodnich za \Yizytę złożo­
ną mu w ub. sobotę. 

{ W momencie arcyważnym dla Pań 
stwa weszliście szanowni panowie w 
Izby uslawodawcze, od których Pol­
ska spodZ(iewa się1 praw, prowadzących 
Ojczyznę do duchowej i ekonomicznej 
wielkości. Bytność wasza u Pryma• 
sa Polski świadczy o Lem, że ,Yiel-­
kic swoj.c zada.nie rozumiecie w świe­
ll e kalo.Jickich tradycyj kraju. 

To mnie cieszy i dla.Lego błogo,.. 
sławię waszej działalności w senacie 
i sejmie. 

(-) Augusl Kal!'d, Hlond.'' 
--o--

All 

Ięnaey Pader?w,ki 

pornościri i dzielrn,śó,1. _\Je rośnie 
\Yielkirni lt c.lhni. 0,1i lo stan ~;ią mia-,_ 
rę jego wagi w dorobku cywilizacyj~ 
nym lud1.k<i~-ci. oni prowadzą naród 
na nowe clro-gi. są pożywkit jego rov 
woju. twórcami jrg') wielkości. 

Ale 1Ylko \Y6wezas. gdy s.ą niero 0 

zrrwalne1ni "·e:zlami związani z naro­
dem .. ,Czrowiek widki -- J,.>wiedzial 
Padere,Yski w '.,1-ynncj s\\e_j mo,Yie o 
Szopenie - ch<1ćłJy naj,Yi~kszy, ani 
nad narnd1:1;1. ani poz'1 wi.rodem hyć 
nir może. On jt",l 1. je2,) ziarn.1. jego 
cząstką. jrgo k\Yialem, je~o kło,em. a. 
im "·ic;l,51.v, urodzi,, ,z\·. m Jcniej~zy, 
Lem sc-rcu narodu hliż,z\· ... ·' 

Ostatni okres n 1szeQo b\·Lu n aro~ 
dowrgo, lak przelomow:--:· ''" ;iaszej hi• 
slorji. o kres, któn· z~kończyl sie 0 ct~ 
,~·skaniem niepocl'.eglo:ki i poioże­
niem pierwszY•ch zrc:J;ów organizacji 

W ars z a w a, 9. 11. W p:iąlek, 8 
hm. po poi. zcbrab się Rada :'.\Iini• 
s~rów w edu przedy:-;lrnlowania lrrści 
l)ierwszych dckrdów, j.akie zostały u­
l>lalone na posiiedzcniu komilclu eko~ 
nomicznego Rady :\Iinislrów, w dniu 
6 bm. 

. Dekrety le dotyczyły spraw naslę­
l)~lJ~cych: '11 opodalkowa.nia pracow• 
nikow publicznych, 21 obniżki komor· 
he~o, w małych lokalach j uchylenia 

Ogólny kongres. urzędniczy ~ pańslwowej, nie był, dzięki Bogu, po• 
zbawiony wirlkich me·lów w narodzie. 
~ie \Yierzcic. jrśli I i;.tią chcieli w was 
wmówić. że <:zyjaś J)<JSlać przera-ta 
tak dalece inne. ż.r w jej óeniu wszy• 
scy wydają si(: m.1li i nic nieznac.zacvc 
To nieprawd.'!. Odnsl·ani(• woln~ś~i 
jrsl sumą wysiłkt1 <'alefśo narbdu. któ­
ry w z.aslt.pie wielkich ludzi znalazł 
przewodników o do;c; siln>·~h barkach, 
~b~· leu wielki trud podźwignąć 
i unH:sc. i!Iislorja wyznaczy każde• 
mu z nich sprawiedliwe miejsce. 

- d'małania. uslawy o ochronie lo­
k~torów w slosnnku do lokali n aj­
\V1~kszych, 3, obniżenia. a częściowo 
zniesienia. podalkn lokaloweao w ma◄ 
~Y~h mieszkaniach, ,J; obniżc;1ia obcią­
~e~1 drobnych rolników. w szczcgólno· ;c1 zni~?ienia opbl za wjazd do miast 

pos'.oJ na largach. 
k Piątkowe i,osiedzcnie było król-

_1e, gdyż ministrowie gremjalnie udali 
~ę 1!a ~kadcmję ku czci Aleksandra 
l ulk~ew1c~a, wybitnego działacza rewo• 
k:eYJ110~111epo~llrg1oś~iowcgo, przy bo~ 
. !11aJ sz. P1lsuclskiego, u. naslępnie 
~?hncrza legjonowego. Dalszy ciąg po• 
~łe~•zenia, na klórcm pierwsze dekrety 
:aJą być uchwalone, odbędzie się dziś 
b ~~bolę, dn. H bm. Wobec lego, ż0 
ędzie lo prawdopodobnie popolucl-

~~=,,,,-======== 
228 miast zmienia nazwę 

'st . W najbliższym czasie zmieni w 
. anad1 Zjedmoczonych 228 mia.sł swo­~i ~laz;vę. Okazuje się bowiem, że ist• 
J eJe 3 miejscowości o nazwie J. 'e,v 
rork, 5 - Filadelfji, maz nieliczna 
N~zba różnych Konasloon. Geornestoon 

te. dziwnego, że 
0

wywołujc l~ d:użo 
za.1:mcszanie :,zczcgólnie dla poczty. 

\V ars z a w a, 8. 11. - z,yi:,zki i 
sili,, .irz~ .,1e;; i.t urzędnicze projektują Z\Y0-
1..J.. • .• l.ongrLSLI urz<;<lniKów p~111~tw0wych 
<lo \V:1rs1.awy. celem zajęci.i st.i,KJ\\iska 
\\Obec Dbnji.ki J,lar. D·) ak('_ji te>j przylą­
(·7~·<' sir. m:.1jq tirzt:dni ·y s,u11orządowi j 

I ~r. Karpiński 
W ar s z a w a. l\Ijr. Karpiński na 

,,1 Tiebieskim ptaku" wystartował z lot­
niska na Rangoonie kierując się do 
slolicy Sjamu Bangkoku. 

Wczoraj :,· 'iebieski ptak" wylądo• 

prywatni. Ostatnio postanowiono ~wola6 
do ·warszawy kongres, któryby -objął urzc:­
dników lJ::tóslwowych i ,:;amorz~i,do\\·ych 
a lakże i pry,Y.aLnych. Kongres 9<ll.Jc:tlóc 
S1G 2-L l1;to1,.1da. 

--0--

w Bangkoku 
wał na lotnisku w Bangkoku. 

Ogółem mjr. Karpiński przebył 
ju.ż o-kolo 11.000 klm. w ciągu 70 go­
dzin lolu, osiągnąwszy połowę swego 
rajdu do Auslralji. 

KancL Hitler rozwiązał Stahlhelm . 

I 
Ber I • n. (PAT. 1 l'kualo się urz~o­

'' e ZJ\', ia<lomi\ ,l':'~ że "- dniu 7. bm., 
rownocz,·śn' • z 7.JJ rz: ~i<,:żen:em rdn-ulów 
armji niem;.:-ch'-j. 11, flslą1,::o roz\\i.1z::rn1e 
or 6.1ni1-,H'ji Sla.1ll!elnu n;1 ub~Larze c,1lcj 
HZ(SZ\'. 

I~z" • .7,1,1ie l l na~t.11 ·-:i na zl..'CC>Hie 
k:11ckrz.t ll"l"•n, klón ,, .,;L·e. w,slo·o­
w,.rnym av n.i zLln ,.,; 1,rz_-,.,ódcy·S!::h]. 
hełmu m·a. Scldlc_o Jświ.ido.:a. że z chwi• 
Ją uhoi'!Cl/4.ful oobutl::J\\'.) ilrl11°i ni;:,111:et:L2j 
or,1z z nw.ne.1l..'m z~p·z 3,,: 'Żdl.i:ł jej na 
~zt'-'nd„i.r) Hz{'~z,y ZIL I,ly I (h!,twy i'Stnie-

nia orga:ruzacyj Stahlhelmu. - ?\owa ar• 
l mja będzie odtąd po w.i!ceLne czasy przed· 
I stawLdelką lliemiecki-ej woli twórczej i wy­
razicielką siły po'.ilycznej, którą je·,t par­
tja na.ro<l::iwo-socjali,;Iyr,ma. Kancle;:-z <lzit:­
kuje min. Scldlcmll i czlonk"Jm Slahlhd-· 
mu za o[iJ.ry. p0J::iżone dla Ruszy. 

Likwidacja Sl:thlhclnrn i jer,u iJ1sty­
Lucyj gospJclarczych dokonana ma i)yć 

przez naez2lnc k~erowH.ii..:Lwo związku. List 
kanclerza kot'!czy si: ,lJ\\·arni: .,Jeden n,a• 
ród, jedna nzcsrn, jedna \\·ola politycz-
na i miecz." .. 

J-Iistorja nie zapomni również i o 
Paderewskim j W\'Zna-czy mu wysoką 
rangę w Panleonie wielki-eh w naro­
dzie. Przedziwny len człowiek tw<r 
r~·ł wielkość: Polski nielylko swoją 
działalno~cią polilyczną. Mąż stanU; 
arly-sl~ i czlowirk. olo trzy oblicza 1ej 
µosta,c1, z których każde stanowi h·• 
tul do zasługi. ~ 

Koncentracja wojsk chińsk. 
Szangha_j. (PAT.) Krążą poe ki 

o ~amicrzon~•j akcji j.1pońsk:ej w Suwg­
haJu. lOG tys :cy żołn.' •1-~y ch·11-.k'ch k n­
cenlrowan') ._., Ls 7 .ir .: Sz.n•!ih_ ~ J n· 
czou - -·T1I··1. :\i:-;;:'1({\" z 
pnszcw<' '-;-~ ,,:.1;. • 

'-YL<lze j l ,r'i~k': Z'd„w::il:i!, ; ·y . 
śnlen.Lm sl:Q 1y cLi{,~"·'.i- Że • l ,:c ·tr:­
cja zos[aLJ. zarz::i 'z Jn~ w zwj _zk..i :i: ob­
radami kon"rcsu Ku::imla, :JlJl!. 



Interesujący proces w Lesznie 
Pierwszy i drugi dzień rozprawy - Co zeznali świadkowie - Arcyciekawe momenty 

Po przesłuchaniu reszly oskarżo' 
nych, obr-ońca p. mec. dr. Celichow· 
5ki wniósł o zawez·wanie 34 świad:• 
ków odwodowych na oko-lkzność, za 
oskarżeni nie brali czynnego udziału 
'!\V inkrymino\vanym im czynie. Sąd pa 
naradzie przychylił się do wniosku 
obrońcy i postano,Yil zawezwać icb 
<frogą tekfonirzną w celu przesłucha· 
nia ich 11:1 dzisiejszej rozprawie, re· 
dukując ich liczb do kilku. 

Poczem Sąd przysląpił do prze­
słuchania świadków. Jako pierwszy ze, 
znawał k:rnentlanł p•:>slr•'lmku P. P. 
~Y Kośeianie Eugenjusz K .tf-:rwkz za• 
znaczając, że krytycznego dnia zamie• 
l'zał przepro,Yadzić luslrację po.;lenm· 
ku P. P. w Krzywiniu w związku ;i 

:wy-tropieniem szajki złodziejskiej i po 
przybyciu do Krz~'\\ inia dowiedział siQ 
o przytrzymaniu kilku osób.". mnndh..L· 
trach Młod. Sfr. 1 ··1r. Komendant P.. 
P. w Krzy,Yiniu. - mówi świadek, ~ 
oświadczył mi. że ą to ludzie z O­
t;ieczny, kt<'rzy przyje,chali burdy ro, 
bić. W chwili, gcl_,. znajdo,Yaiem się ,v 
Magistracie. ''" mie:;zkaniu p.rna bur, 
ltlislrza przybyła delegacj:1 \Y osobanh 
oskarżonych Góreckitgo. Pi<;lrcl\vskie• 
go i Frysi:1ka. klćrzy d mrn,la]i '.-;ię 
zwolnienia prz.Ylrnm;nYcll i ~,-ydania 
sztandaru. fc,;main,J(ć • lP załatwiono 
~ biurze i p() prz\TZe(';C'nin im, że 
o ile tłum -spokojnie sit: rozL•jdzic po 
ukończeniu r,rzcsluchów ualYchmiasi 
przytrz.ymaui bc;dą. zwolnieni. Opusz­
czając ma1,;strat. -- mówi cL1lej świa, 
(]_ek, - w LowarzysL,Yic komcndanl:1 
miejscowc,,;o posterunku P. P. padły 
rl Lłumu obelżywe wyrazr, jak ,,Li.i 
wu'·. ,.Bij g0·' ... Dawaj go do śro-d· 
ka" itd. Spokojnie doszli~my do Ko­
mendy P. P. i lam po-leciłem po u, 
kończeniu przesłuchów i załal\Yieniu 
formalności zwolnić przylrzymanych. 
;y mię_dzyczasie sytuacja nabrała cha, 

tak.teru spokojnego. tłum rozszedł s:;ę 
:wi~c wróciłem do Kościan<1.. O godz'. 
1 . !j zdano mi raport z Krzywinia, 

św. Rybarczyk opisuje następnie sztowan_ych i szlanclaru, na co im 
moment natal.'cia tłumu na po-licję, za• świadek odpad: 
z.naczając, że skoro wezwano kilka• - Idźcie do areszlu, a zobaczycie, 
krotnie tłum do rozejścia i gdy osk, że wszystko jest w porządku. ' 
Fr. Górecki był na czele Llumu, doma• Dekgacja udała się do aresztu, 
gając się zwolnienia zalrzyrnanych, a po powrocie oświ:1clczyla zebranej 
tłum nie rozszedł się, ale przeciwnie publiczności, że isto lnie jesl wszyst­
skupiał się i następnie zaczął obrzu- ko w porządku. Tej samej ,chwili ś,v. 
cać kamieniami, a jednem z nich ugo- Oi,chosze,vski zwrócił się do llmn'\1, że 
<lzono mnie poniżej prawego oka i ma cofnąć się1 na 50 mlr. a wtedy 
za!a,Yszy się krwią krzyknęlem do paylrzymanych zwolni, jednak lłum 
obok sloj~1cego Komc.1danta. że zosta- nie usłuchał wezwania i w dalszym 
km ranny, wtedy usłyszałem rozka1 ciągu padały okrzyki, a m. in. nawel 
przełożonego: ,,-Slrzelać!•' Ja sam od'· głos niewiasty, klóra wykrzykiwała: 
dałem lylko jeden slrzal przy drugiej - Tyle chłopów was tu jcsl i bo-
salwic. icie się łych pięciu wszoków. 

św. Komendant P. P. Sobek 1 Dalej świa,dek zeznaje, że równiej 
Krzywinia zeznaje, że w drodze z i\Ia· osk. Tycncra z:l'Uważyl, jak krzyczał: 
gislralu na Posterunek P. P. usłyszał . - D~d~hol,ery! Czemu nie idzie 
z llumu różne okrzyki, a m: in.: ,,Cze• cie naprzo •• 
kajcie chłopcy, my was zwo-lnimy", - W,idzialem, - mówi dalej świa, 
,,Wydaj-cie aresztowanych, bo będzie dek, - błysk i słyszałem odgłos lck­
źle", .. Precz z żydowsldm rządem"; kiego slrzału z lewej strony. 
,,Precz z bebechami" itd. Swiadek na- Następnie obro[)a i oslrnrżeni za· 
stępnie nic ciekawego do rozprawy nie rz.ucali świadka szeregiem pylań, jed' 
wnosi, gdyż jego zeznanie wiąże sit; nak świadek dużo rze,czy sobie nio 
zczeznaniami poprzednich świadków, przypomina i nic pamięta. 
wyjaśnia tylko -co go spowodowało do św. Albin Domański, lat 31, posl. 
wydania rozkazu użycia broni palnej. P. P. potwierdza zeznanie św. Cicho• 
Widząc groźną postawę tłumu i nie· szewskiego i twierdzi, że islolnic nad 
podporządkowania się zarządzeniom jego lewem uchem świsnęła kula. 
rozejś.cia, oraz rzucane kamienic i ran N aste;pnic świadkowie Albin Holl1 
ncgo Ś\Y. Rybarczyk:1 zmuszony by• post. z Osieczny i apleka:rz For.rdn z 
łcm do uż ·cia broni. Policj~ strzela• Krzywinia do rozpr:)wy nic wieśli nic 
la jednak lylko w nogi, aby jakna;J, ciekawego. św. Wiebacki Wadaw, 51 
mniej y.;yrządzić szkody, bo Llum był lala, kupiec z Krzywinia zeznaje, żo 
1 uż przy lufach karabinów i policja po powroóc z po,grzebu dowiedział 
o<ldając strzał. musiała się nawet cof- się O przylrzym.aniu 10 młodych Slr, 
nąć o lrzy kroki. Jak skonslalowalem, Xar. \Vlom <:cłu wybrano z pośród 
do lłumu oddano wszystkiego 9 s.lrza- obywateli Teud<.►n "Tędzewicza i S7,Y• 
łów. maniaka cek1\1 inlrrwcnjowania w :Ma• 

g1\stracic. a gcly 11ic ocl•uio,slo lo, skul• 
.\d\,. Celichowski: - Kiedv was ku, po wyznnczo•nym lerminie przez 

1ak obficie zarzucano kamienia~i, dla- komisarza, sprn:z4dz.ono listowną pro--
czego nic zostah w gmachu posle- śbc;, klóq osobiścic, - • mówi świadek, 

1 
runku ''"· ·bila ż:ulna szyba? - wrc:czyłcm komisarzowi, Len zaś za-

Przew. S.: - Przecież nic rzucano pewnił mnie, dając słowo honoru, że 
kamieniami w szyby, tylko na polic- przytrzymanych poleci zwo,lnić. 
janlów. • - Proszc: Wysokiego Sądu. -

S,Y. Kostrzewa, posterunkowy P. mówi świadek, o ile mi Laki oficer 
r. z Krzyw-inia, lal ,11, do ro·zprawy nie dął słowo hono,ru ,a tego nic dolrz~'­
\Yniósl nic ciekawego. 1 Talomiast św. mal Lo podług mego zdania bezczcl· 
Cichoszcwski. st. 11031. P. P. był ra- nie kłamał. 
zcm z św. Ryl,arczykicm przy zatrzy- Prok. - Pro,szę to zaprolokólo-

Dziś, l. j. w s·aboh:, dn. 9 bm. 
o godz. U-Lej rano rozpoczął się daI­
szy ciąg ro,zprawy. Przez całe przed­
południe Sąd ograniczył s.ię Lylko do 
przesłuchani:1 20 świadków odwodo­
wych, z których 10 zaprzysiężono, a 
mianowicie ~Ia•rję Ginlerową., Fengle­
ra Bronisława, N ę-clzewicza Teodora, 
Koslańskieg'o Aleksa.ncJira, l\Iarję Zie~ 
1-iriską. Jan:\ Noskowiaka, Antoniego 
Fibisia, Turkiewiczową, i\lonikę Cicho~ 
szewską i Franciszka Przybylskiego. -
Reszta świadków, w liczbie 10 zezna­
ła przed Sądem bez przysięgi, gdyż 
prokuralor dopalruje sic. w nich w.spół 
udziału w zajściach i na mocy § 110 
k. p. k. Sq,d zwolnił ich od przysięgi. 
Nazwiska łych świadków są: Franci­
szek Turkiewicz, Ignacy Zalisz, Stanis­
ław L_eszczyń:,ki, Slanislaw illajndrich', 
Biskupski. Wlad~slaw Slaśkiewicz, An„ 
toni Kubiak, Slanisław Otulak, Janina 
Ludwiczakówna i Wadaw \Y-0jcie„ 
chawski. 

Wsmicnieni świadkowie potwier◄ 
dzili w zupełności zeznania oskarżo­
nych, Lwierdząc, ż.e nie słyszeli żacł◄ 
ny,ch okrzyków obelżywych skierowa: 
nych pod adre.scm policji, nie słys1,el~ 
nawoływań policji do rozejścia się, an1 

leż ostrzeżenia, &e hr{)ri będzie ui.!yta, 
dalej twierdzą.. że oska.rżeni nie bra1i 
czynne.go udziału w awanturach, prze-t 
ciwnie nawoływali llum do spokoju. 

św. Feng:e;r Bk·onislaw twie:rd'.Ui 
że widział, j:1k komendant Sobek od„ 
wrócił si<; wledy, gdy Rybarczyk krz.y' .. 
knąl ,.jcslem ranny i slrzelać", wled1-
1,ono pierwszy strzał oddal Rybarczyk. 

św. Lesiczy11ski zeznaje, że wi„ 
dział zcbr:rny llnm. przypalrywal ~u 
sic; zdała i nic \\'ięcej po\Yied.zicć nie 

może. 
PrZC'\\'. Sądu: -- Czego chciał tluJJl 

zcbranY? 
S,~---- Wydanie szLmdaru i uwol; 

nicnia areszlowanYch. 
Przcw. Sądu:·_ A innych okrZY' 

ków nic słyszał pan? . 
Sw.: - żadnych okrzyków 11:ie 

sly:,zalem i Lo w slu proccnlacli. 
Przcw.: - Wobec lego jest P~ 

w slu procenlacll głuchy. Siadaj pan• 
Zeznania reszty świadków pokrY~ 

wa,ly siQ ze zcznmiiami poprzcdniclL 

I

, Około gfJdz. 11,30 w poł. Sąd za­
rządzi! 13 minulow~\ przerwę. - p-0 
przerwie odbył sic; dabzy ciąg rozpra­
wy. W chwili, gdy oddajemy numer 
na maszynę (god'z. 12,30 w pol.. ~ą.d 
zaslanawia sic; nad wnioskiem obron~ 
p. aclw. dr. Cclichowskiego, czy ć 
niczaprzysiQżonych świadków odebrałl 

że tłum ponownie naciera, więc uda­
łem się spowrotem do Krzywinia, lecz 
na miejsce przybyłem już po dokona­
nym fakcie. Z:-islałcm wprawdzie jesz­
cze tu i ówdzie gromady ludzi, więc 
osobiście z przyboczncmi poslerunko­
~vemi wzy,yalem do ro-zejJci:1 się, lecz 
~ostaliśmy obrzuceni kamieniami, kl6· 
l'e na\vet z okien, z poz:1. parkanów i 
zewsz-ąd na nas rzucano. • ·a czele 
tłumu zauważyłem Jana G óreckicgo, 
Kaczmarka oraz innych. • 

. ·aslępnie świadek poster. P. P. 

maniu delegacji i łącznie z Rybarczy, wać) w celu wytoczenia świacłkol\vi 
1-dem odprowadził ich 11::i. posterunek. skargi za ohrazę urzędnika. przysic;gię, czy lei zawezwać nO\\ryc 

świadków. • 
Hozprawa jeszcze trwa i nieJJl: 

widoków, aby wyrok ogłoszono prze_ 
środą. Dalsze spra\\'Dzclanie z rozprll 
wy podamy \\' po,nicdzialck. 

św. Cichosze\\ .;ki zeznaje, że skoro Dalsii świadkowie Tomkowiak Fr., 
llum uderzył na Poslcrunck. P. P. po- Jan WosiC'ki, Pelagja Sobkowa, Cz,~s­
licja zwartym kordonem zalrzymala law U:~bański, Stanisław i\Iilczyńskł, 
tłum. Wledy ,v~·loniła się z lłumn Józef Washila, i l\larcin ślusairek do 
delegacja ~,r -osohle osk. Józefa Gó-1 sprawy nie wnieś.le nic ciekawego. ra 
reckiego i Pi)lrowskiego, która w imie tem o go-dz. 8,30 wiecz.orcm rozprawę 
niu tłumu domagała się wydania are- przerwano do d2'iś godziny 9-tcj rano. --o--
====~=============~=~==========~~================~~ Paweł Rybarczyk, lat 11 z Krzywini3 

ze.z.naje: Dowiedziawszy się, poufnie 1 

ze od strony O.sieczny, Leszna i Ry• 
tlzyny zjeżdżają się młodzi Str. 1 Tar. 
~- celu urządzenia dcmonslracji i sko­
l"O zauważyłem przybycie delegacji z 
sztandarem, formującej się do pocho-, 
'du zalrzymalem ich celem wylegityJ 
mowania i odprowadziłem ich na po' 
sterunek P. P. Szland:lr był zabrau.Y 
również przezcmnie. Brałem równieź 
udział \V rozpraszaniu tłumu. 

• . clw. Celid1owski: - Czv świadek 
krytycznego dnia był podni~cony? 

· Ś\Yiadek mikzy, wobec czego prze 
wodniczący pyla: 

- Pił pan wótfrę? . To. niech pan 
powie·! 

sw. - Wstąpiłem do Biskupskiej 
l ;,.·ypitcm jedno piwo i jedną wódk~. 
B ·19 to przed obiadem. 

Przcw. ądu - . Tie więcej p::m 
nic pił•! 

.. \Y. - ... ?"ie~ 
Prze,\ S. - Panie Komisarzu, czy 

nie zauważył pan. l.Jy św. Rybarczyk 
był podchm elony· 1 

swiarllk Krupowicz: - St~n0\\CZO 
h ·i rdz~. że nie'. 

Przcw. S .. - \\'obec Lego niech 
sw. RvbarczYk clakj zeznaje. 

,IAURYCY JOKIAJ, 

,,Bo;;-aei n~dzarze" 
40 Powiclć. 

-.\le ja nic chcę umierać! Teraz 
właśnie spodziewam się nominacji na 
plalncgo ko-ncypjcnla. Dajcież mi co, 
prc:dzej jakiego antydotu! 

- Cóż lo lafoicgo,? Proszę nam po~ 
wiedzieć'. - pośpieszyła z golowoś~ 
cią pann.1 Zuzanna. 

- \Vino czerwone! Mocne wino 
czerwone! Trychiny zabija wyłącznic 
tylko tanin<l, jeśli jej się nalychmias't 
zażyje! 

- O. jakież lo szczęście. że Lego 
ant~·dola mamy tutaj pod ręką! 
zawołała praczka w uniesieniu wdzięcz 
nej rado'ci i wyjęła z kuferka staran­
nie zarnk..nic:tą bulelkę . 

\Y,·ohraźnia pana ~Iaka:rcgo do­
pro,\ mlzon'.l była .nJ samą krawędź 
o-rot u. Czul już wyraźnie nJzpoczyna-
1ące się dzicln zni·,zczc11i·1, drJkon) wa­
ne przez mikrosli:clpijnc pili" ory . .Tuż 
doz1rnwnt lcehlania ,,, krlani, klórc 
:nraslr1jąc -corn bardziej. <;prowadza 

wreszoie śmierć niechybną. 
- O Boże, jakie mam kolki! Jak 

turnie le potwory gryzą okropnie! 
- Proszc:, pro.sz,ę, pij pan! - rnó• 

wiła pani Zurn.nna, podaj~\C mu peł­
nią szklankę anlydotu. 

Pan ~Iakarv chciwie pochłonął 
lekarslwo. • 

- A! To isLolnic ponH\,;lo. Zarn 
czuję, że mi lepiej. Jako; lo powoli 
usle;puje ! ... Już 111ic tak bardzo łechce 
mnie w krtani ... 

- Prosz(:, Lo rnożcby je.~zcze ... 
Wziął z rqk gospodyni całą bu­

telkę i pociągnął z niej p1irząclnie. 
Tymczasem ojciec ,\dam odwołał 

na slronc: Jana. 
- Powiedz-że mi, panie .fanie, bar-

dzo cię o to proszc;, dh1<'Zl'g'O nic po­
\Vicclziałcś prnwdy. żl' d lt! szynkę, 
dano w podarunku. Przed chwilą wła­
śnie powiedziała mi ż1>na, że w cale.i 
tej hislo,rji z trychinami niema ani 

słowa prawdy, ż.e mnie tylko chcieliś„ 
cie wziąć na kawał. Wędliniarz p-rze-­
piórka podarował ją panu? . ttJ 

- No, otóż masz. I pow 1c:z -b1/ 
kobiecie Lajcmnicę. Kobielr to J-'1

~ s,> 
nticpolewany garnek, cobądź w nt~ 
\vlejesz, pow o-li v.•ycicknie. A. z,J i'! .. 
nie powiedziałem prawdv z lcJ pr 0 • ·o"•aJl 
czyny, że gdyby mnie zadenuncJ . ~·r 
za przywłaszczenie sz 'nki, c~ 1,1aJ\e-­
żej czekałby nrnie jeden dz1en a zll 
szlu, a to zło nic tak sLrasznr t>!, 
przyj<:cic zaś podarunku. ,,ytoc_z~n~c.st 
mi pro-ces dyscyplinarny. a Lo JliZ l 
wielkie nieszczęście. 

- Trgom nic wiedział! elf 
l>rzys1'~.łl,, Pan :\!akary tymcznsem •zcv-

nicco cło siebie z wiclki~go 1)0P\;,1oł 
nirg1J strachu. Czuł, ie n1t1 :inc 

sprawił wiclk:1 ulgc;. 1,arst~ 
Polem obejrzał bu lei kG z 1,c ~;j,~iJ 

wem. \ 'idok jl'j zcwnt:LrznY z,tc 
go widocznie. . . rlo ! 13t1A 

- .\eh, ach! Proszę .I'' k'.>.,_ \V"f'' 
lelkowe wino. Ze złoconą cLykIC'l,l· . 
horuwy ,\dlerberg '!... I 

'faey bywają ludzie! 

(Cia.g da1szy nast:wi). 
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Wielkiemu Synowi _Polski, 
genjalnemu Muzykowi ! 

' Polska, a z nią cały świat kullu­
taln.y oddaje dziś hołdi Ignacemu Ja~ 
n~w1 Paderewskiemu, Mistrzowi lo~ 
now, który ocli i:~ół wieku czaruje słu• 
chaczy obu półkul swą natchnioną po• 
tvającą muzyką. Tak patrzy n~ sę­
/ 1Wego Jubilata (ur. 6. XI. 1860 na 
czo~olu _w Kuryłówce) człowiek zwy, 
t aJny 1 przeciętny. Tymczasem jest 
n~ _zaled:v~e skąpy fragment Jego róż, 
f .10<lineJ 1 bogatej działalności, co tra• t-e zauważył francuski kompo,zylor, 
aint- Saens, określając Paderewskie• 

~o następującemi słowy: ,,Jest to gen, 
jus~, który przypadko,vo ara na for◄ 
tep1anie". • 0 

. Tak jest! Nie można Go było Le~ 
P:ej _i trafniej określić. Chcąc bowiem 
rsac o tem niepospolitem zjawisku . 
b~ilturalnem, jakiem jest postać Ju, 
ctata, należałoby mówić osobno o Pa, 
n erewsldm wirtuozie - odtwórcy, o sob• 
hl~ 0 kompo,zytorze, ped'agoigu, pło• 

1 lenny~ mówcy, polilyku, literacie, fi. 
antrop1e i działaczu społecznym. 

W arlylrnle dziennikarskim kto• 
ty moż,e być zaledwie szkicen~ do 
?0rlretu, trzeba ściśnić granice rozwa• 
~a? i ująć lapidarnie lo, o czem na• 
ezałoby napisać kilka tomów. 

0 . Syn patrjotycznych kresów wscho 
11:ch, wychowany w atmosferze smut„ 

~!J ~p~ki. pow słani a slyczniowego, O• 

~voz~1Je wielkie __ zdolności muzyczne, 
d' ee -czego OJc1cc wysyła go na stu-. 
Ja do Warszawy. Skończywszy lat 18

1 

trzymał dyplom wirluozowski i po• 
t!dę profesora gry fortepianowej w 
\ ?1teiszem konserwatorjum. - żądzą 
viedzy i dalszego kształcenia się po„ r1al~ młodego żonkosia (20 lat!!) do 

ll erhu~, Strasburga i Wiednia, gdzie 

11
fszy się pod k~erunkicm roda~rn, pia~ 

do t.y Leszclyck1ego. Tworzy wiele, ale 
&zt~ro koncert kompozytorski w \Var 

stwa mianuje Go prezydentem gabine­
tu i ministrem spraw zagran. Po woj„ 
nie polsko-rosyjskiej wraca do ukó~ 
chanej Sztuki, ale tylko od,twórczej, 
Koncertuje w Szwajcarji, Parsżu, Lon„ 
dynie, Brukseli, Rzymie, ~Iedjolanie 1 
Florencji, \Yarsza,Yie. W r. 1924 otrzy­
muje siódmy z rzędu doktorat hono-. 
>:owy Uniwersytetu Poznańskiego, a 
później jeszcze dwa*) Pozatem posia­
da najwyższe odznaczenia polskie i 
szereg zagTanicznych,*'') co jest dowo• 
dcm niezwykłej wprost popularności 
naszego wielkiego rod•aka. 

Oto zgrubsza jedynie i w szkico­
wym zarysie przedstawiony żywot i 
wielokierunko\Ya działalność jednego, z 
najlepszych synów współczesnej Pol• 
ski czczony i wielbiony przez wszy­
stkie znakomitości świata, które ulrzy. 
:mują z 1 1im serdeczne, nierzadko przy• 
jacielskie stosunki. \Yładając doskona• 
l-e sześcioma językami, (polskim, fran• 
cuskim, angielskim, hiszpański~, nie­
mieckim i rosyjskim) obraca się swo„ 
bodnie w różnych środowiskach naro­
dowvch crdzie występuje jako świet­
lany~ sy~bol naszej kultury, przyspa­
rzając w ten sposób n~emało sławy 
swej ukochanej Ojczyźrne. 

życząc Dostojnemu Jubilatowi dlu 
gich jeszcze lat owocnej pracy dla 
Narodu i Państwa, pragnęlibyśmy Go 
jeszcze raz bodaj zobaczyć i _uslysz:ć 
u siebie, w stolicy czy Poznamu, gdzie 
może się przekonać naocznie o uczu­
ciach, jakie żywi ku Jego osobie ca­
ły niepodzielnie naród polski. 

Juljan Szpunar. 

*) Lwów, Yale (Słany Zjc:dn.:. Kraków, 
Oxford. XowY York. Polu<l. Ka'.i'.ornja. Po­
zna{1, Glasgo~Y i Cambridge. 

*''") Wielka '.Yslęga orderu Orla Bialcgo 
"'ielka w,;lc:ga orderu Polunia Resiituta, 
\\'lelka \Ystęga orderu British Empire, 
\\"iclka Wstęga ord;.>ru Leopolda. Wielka 
Wslęga orderu św. ;\Iaurycego i Lazarza 
(Włoch). 

~NORMA SHEJ~RER 
wydaje opinję: 

r;;tlwf!ŹB,m,I> że .łfpdlo Toa_letowe Lux 
• Je&t 1w2porownr.~ile fi.fa ceryn_ 

Sprółm]-::lo Yiyd~a T8a.!etowego LUX 
!:l pi"z0korl.ada sięi ie przy stałem używaliliu 

c:.:yni c,;o cerę piękną i dellkati!;'.\ 

LUX Mvdło Toaletowe 
UŻYWANE PR ZE Z 9 N A .10 GWIAZD FILMOWY Cli 

, . , • • Straszliwa sm1erc m1s1onarza 
l\Iiasto W aty,kańskie, Jedl,, 

l1ą z naj,gorszych. pla.g prowincji Sze~ 
chwan w Chinach są, zbrojne band~ 
bandytów, którzy napadają na ludność 
grabiąc, palą,-c i mordując. O bestjal­
stwie tych opryszków świadczy już to 
chociażby, że napadają, oni i zabijają, 
także znanych ze swej ofiarnej pracy 
charytatywnej i samarytańskiej mis­
sj onarzy. . 

Niedawno w straszliwy sposób zo­
slał z amordowainy pewien francuski 

misjonarz, o-. Henri Biron, zamieszku-­
jący koło Kiating. Bandyci po spętaniu' 
sznurami misjonarza założyli mu ną 
szyję ciężki łańcuch. . 

W ten sposób ciągnęli go za son~ 
na łańcu-chu µo górskich bezdrożach i 
liriamieniach przez kilka mil, nim ·wre• 
szcie nieszczęśliwy, w okropny sposób 
pokaleczony na całym ciele niezakoń• 
czył życia z wyczerpania i uduszenia. 
Ciało ojca Biron'a, porzucone na dro-, 
dze, zostało następnie sprowadzone do 
misji. 

. w_ie w r. 188.'5 wysunął go na czoło t1a1u~Lów świala-. Odtą,d koncertuje w 
la~Y-~u, ~ondynie, :Nowym Jorku, Ho-. 
c ~_Jl, . Lipsku, we \Vloszech. i Szwaj~ 
)~l'JJ, gdzie kupuje majątek, w którym 
1 zebywa do dziś dnia. 
i . W r. 1900 żeni się pb raz drogi 
lisze w tym czasie jedyną oper(l 
R anru", opartq, na znanej powieści 

1 raszewsk_icgo „Chała za wsią". Operę 

1 
~ Wystawiono 29 maja 1901 w Drcź­

~
1.e a 8czerwca we L,vowie. Jego lour­

j ce ~rtystycznc po Rosji i Auslralji 

Leszno a ochrona 
Zmarły misjonarz prz-ez dłuższYi 

czas przed śmiercią poświęcał się wał„ 
ce z panującą wśród ludności tubylca„ 
wej tych okolicji desynterj_i, 

eSt nieprz.erwancm pasmem triumfów. 
p 

1 
Wielki p.atrjota myślał ciącrle o 

ll~oscc. Kiedy Kraków gotował się do 
IValc~y~t~go o~chodu rocznicy grun, 
llik dzk1~J, Pauerewski zamawia pom­
\v 

1 
u. biednego artysty Anloniego Wi-

ll sloego w Pan;żu i ofiarowuJ· e e10 grocto . " , o 
te wi P~dwawclskicmu. Tu, u stóp 
t·e~i / 0 mmka, ,~·ys!ąpił ~Iistrz Pade­
b.i 8

, : 1 po raz pierwszy w życiu jako 
ez1ow11a , 

bą, ni . ny mowca, porywając za so-
llYch ezhczone llu_my Polak?w, zebra­
(;ta} _ze wszystluch. zaborow. Odtąd 
tllę się bożyszczem swego Narodu i 
Ski z~lll opatrznościowym sprawy pol-

CJ. 
N' dach1 iebawcm widzimy go na estra--

czarnc.go konlynenlu, Afryki. 
\Va} ~Ybuch _wojny światowej przer­
k.0111 ego <lz1alalność koncertową i 
l,Ycztozytorską,, a czułe, gorące, patrjo­
'l>,018/ ~cr;.e kazało mu się poświęcić 
Ws})óle ~ N1epodlcglości. Współpracuje 
~te11-r:11? z ~irugim obrońcą , Tarodu, 
,W.Yjeżd~Icm. Sienkiewiczem a w r. 1915 
l)rzcs• /a do Ameryki, gdzie wygłosił 
Ojc2/ 

0 3~ odczytów na rzecz swej 
:\Vlaścf11.Y· Słynne Orędzie Wilsona a 
WdziQtie 13-ty punkl tej odezwy za• 
ticrc\vst~Y wpływowi osobislemu Pa· 
Zj~ lego na prezydenta Stanów 

oczonych 

Polsc~ r. 1918. zjawia si~ w Wielka„ 
l)o\v1;t~n~o staje się niemal hasłem do 

1a a wkrólcc 1 raczclnik Pań• 

Towarzystwo Opieki nadi zwie'" 
rzęlami zwraca uwagę zainteresowa~ 
nym, na postanowienie Rozporządze­
nia Prezydenta R. P. z dn. 22. 3. 1928 
r. w brzmieni11 z 23-go -!. 1932 r. Dz. 
U. 12, poz. -117, które zakazuje: 

a C żyw anie do pracy koni cho­
rych, rannych, lub ku]myych oraz u­
trzymywanie ich w stanie wybitnego 
niechl\!jstwa, 

b ,Bicie zwierząt po glo\Yie, dol~ 
nrj cz~ści brzucha, nogach. 

c1 Bicie zwierząt przedmiotami 
lwardemi i ostremi. 

d1 Przeóążanie zwierząl pociągo­

wych ładunkami nieodpowiadającemi 
ich sile lul> stanowi dróg. albo zmu­
szanie do zbyt 5zybkiego biegu. 

e1 Przewożenia. przenoszenia, prze 
p1:;dzania zwierząt w sposób, w pozy­
cji lub w warunkach, po,vodujących 
zbędne cierpienia. 

f Używanie uprzęży mogących 
sprawiać ból lub uszkodzenie cielesne. 

g Używanie zwierząt do wszelkie­
go rodzaju doś·wiadczeń, 

h Dokonywanie na zwierzętach 
operacji nicodpowiedniemi narzędzia~ 
mi. 

i1 Złośliw~ straszenie i draźnienie 
zwierząt. 

j Wszelkie woaóle zadawanie zwie 
ezr.Lom cierpień bez słusznej potrzeby. 

Za po1~clnicnie jednego z czynów 
\yyżcj wymienionych odpowiada i poa­
lc.ga karze gi.·z~,•,ny do 2 tysięcy zlo­
lycll albo karze aresztu do 6 lygod­
dni nietylko sprawca, lecz właściciel 
zwierzęcia, woźnka. pracodawca. zwie­
rzchnik. przedsiębiorca i każda inna 

;0solla, z której polecenia lub w czyim 
interesie zwierzęta używane są. do pra~ 
cy, jeśli świadomie pozwala lub dopu~ 
1,zcza do popełnienia czynu lub do 
czynu takiego nakłania lub zmusza. 
Jeśili skutkiem znęcania się zwierz,ą 
znajduje się w takim stanie, że ze 
względów humanitarnych. powinno być 
zabite, albo wymaga leczenia - pań­
stwowa władza administracyjna, mo­
że zarzadzić zabicie lub leczenie zwie-
1·zęcia ~a koszt winnego. 

Również zwracfl się, uwagę na roz­
porządzenie policyjne z 15. 2. 28 r. 
Dz. U. Woj. Pozn .. 7a, _które w § 
88 nakazuje przy zaprzęgu jed!nego ko­
nia posiadanie hołobli tj. 2 dy.szółków, 
między klóremi zaprzęga się konia. 
Zaprzęganie konia do wozu o, jednym 
dyszlu jest stanowczo zakazane. 

Towarzystwo Opieki nad! Zwierzę-, 
lami oraz Policja Państw. czuwa nad 
przestrzeganiem powyżej wymienio­
nych przepisów a winnych wykracze• 
ttla będzie podawać do bezwzględ!nego 
ukarania. 

STAROS'ItA POWIAT,DWY: 
(-) R. świą,lkowski. 

Ng W. 17/2/35. 
Leszno, dn. 22 października 1935 r. 

Sprawa etatyzmu 
W ars ta; w. a, 8, 11. Czyn:niki mia◄ 

rodajne postanowiły o,graniczyć inic­
jatywę przemysłową państwa i dą,żno„ 
ści elatystyczne. Mają, już być nie-

I 
zatwierdzone żadne wydatki na inwe. -
stycje w przedsiębiorstwach państwo◄ 
wych na rozszerzenie ich działalności 

300 lat dziennikarstwa 
W Londynie odbyła się wystawa-

angielskiej prasy z 01.Tesu od J akóba L 
_do r. 1935. Wystawa objęła wiele cie,( 

kawych „białych kruków", sięgaj~~ 
cych czasów starszych, niż począte1' 
XVII stulecia. Pierwsza gazeta z dru• 
karni Williama J axtona z W eslminsle, 
ru z r. 1480. Dalej „Mercurius·' Gal• 
lobelgicus" z r. 1606. Dalszy dział wy• 
stawy zobrazował rozwój dziennikarst• 
\Ya wielkobrytyjskieg.o, poprzez wy. 
dawnictwa okazujące się 3 razy t_ygo~ 
niowo, oraz częściej aż do dzienników. 
\v XVII stuleciu. Wystawiono równieZ 
pierwszy numer „Daily Post" z od◄ 
cinkiem „Robinsona Zruzoe", 

Radjoprogram 
. ·tedziela, 10. listopada. 

Warszawa. - 9.00 Audycja po:ranna. 
10,00 Xabożeństwo. 12.03 Przegląd tfatral­
ny. 12.15 Poranek muzyczny. 13,00 Fragm. 
słuchowiskowy z .,Lilli \Yenedy·'. 14,00 Re­
cytacja prozy. 14.20 ;\fuzyka lekh. . 15 00 
,,Godzina rolnika". lG.00 .,Wojsko idz·e·' 
- obrazek dla dzi2ci mio<l z.;eh. 16.15 .. '\ • 
muzj kah1j m domu'·. lG,-15 ,.Cała Pol ka 
śpi.ewa". 17.00 :\Iuzyka taneczna. 17,40 .li­
gawki regjonalne. 18.00 ;\Iuzyl;a lekka. 18.15 
Słuchow:sko. 19.23 \Yia<lom.:iśc· ~p::irlol ·e. 
Hl.30 Barkarole - :rnd. muz,-czna. lfl r 
.,Co czytać?·· 20.00 K.,.1cert. 2{).45 .. '\ ·~ j"'t •• 
z pism Józefa PiJ.sudskiego· . 20.50 Dz:enn·k 
wieczorny. 2100 ,:Wesoła Lwowska Fa: ·• 
21.30 „Kaja k:em w drodze do Ind: j 

. feljelon. 22.0() :.\Iuzyket taneczna. 
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Wiadomości z Wielkopolski 
~GIEL 

Kradzieże. W ostatnim czasi,e skradil 
izłodzieje w Olszewie rolnikowi H. Ger­
hardowli 1 Ś\\WP~ię 5 ctr., rolnik•owi Ludwlii­
kowi RiedigerO\vi 3 nowe worki, 2 kl()ce 
i narzędzia. Rolnikowi :i\Iichalczako\.vli \V 

Sna-atach skradziono ze strychu pierze, 1 
ctr. siemienia lnianego 'i 1 ctr. mąki p'sz.en­
nej. Podczas targu, du. 6. bm. skradzfoll!O 
z tieszen.i! pewnej wiejskiej k0bieci'nie 30 
2ł gotówki. 

Aresztowa!ni~ oszustów. W dniiiu 5. bm. 
aresztowała policja śmigielska l 10Md:zila 
w areszcie 5 oszustów, gr~ujących po 
składach ,v Smiglu, gdz:ie nabrali towary 
na cudze nazvdska. 

Osobiste. W ostatnim czasie zł-ożył 

iegzamin z praktyk.i! lekarsko-dentystycz.l.. 
nej przy Instytucie Lekarsko-De.ntystycl",;.. 
nym C"niwersyletu Berli:ńskiego p. Oskar 
:Matzel ze Smi.gla. 

OSIECZNA 
t:'wag:1 Hollaiey! Zebranie Kółka Rol­

niczego Osieczna odbędzfo się w ni-edzielę, 
tlnfa 10. listopada br. o godz. 11,30 w Io­
kału p. Pieczyńskiego w Osieczn.ie. O liczne 
l)rzybycie prosi Zarząd. 

KRZYWIŃ 
Wiz_yłacj:i. Po,v. E:omtmda Hufca Har­

cerzy przeprowadzHa \.Yizylację drużyny 

lim. ks. Józefa Po-niiratowskie~o w Krzywi­
llriu. Drużyn,1 składa si,ę z uczniów szkol­
!llych. Jako laka korzysta w wielkiej mle­
rrze z budynku szkoły powszechnej, gdzie 
też ma, ciasny zresztą, ale własny l-0k~11-
barcówkę. Przechowuje tam, jako 11ajceu-
111iejszy klejn;:>t, stary sztandar. i\Hmo tru­
tlI10ści finansov;ych drużyna 1,ozwija się 

doskonale, zrze:,z.a przeszło 50 chłopców. 
Daje się odczuć brak Kola Przyjacitół Hur~ 
cerstwa. Sądzimy, że przecież z.najdzie się 

w Krzywiniu grupa obywateli, którzy zr.o­
tzumieją należycie zad.ania, leżące przed 
Harcerst"·em i pomogą do ich zrealizo• 
,warua. 

J{OśCIAN 
• ·, Sreb.rrrn gaoy małżeńskie obchodzą ju­
trio znani w rnbzem mieście pp. Jan i Pe­
lagja Kaźmierczakowie. Jubilatom „Szczęść 

.Boże!" • 

'.SZ.\MOTULY 
l'm{'wi:n:iirn:e. Sąd Okręgowy wydal 

:uniewinniający ,vyrok w sprawie Wł. Po­
~odzińskiego z Szamotuł osk. z art. 223 
var. 1 k. k. Ze ,vzględu na sensacyjne 
tło sprawy, proces ~ył niezmiernie cieka­
iwy. W roku 1930 śp. Antoni Styczyński: 
~rzeje~hal yawózką oskarżo:11ego, jadącego 
na motocyklu, przyprawiając go o ntratę 

nogi. Pogodziński· zaskarżył denata o od­
$Zkodowanie, proces Jednakże przegrał. Od 
tego czasu czuł ·wielką. urazę do śp. Sly­
~zvńskiego. DrJ-a 9. maja 193-ł nastąpila 
u ·oskarżonego licytacja na pokrycii:c kosz­
tów sąoo,vych, wynikłych z tego procesu. 
Krytycznej chwali! powstała sprzeczka mię­
klzv oskarżonym a denatem, ,,. cza-sic ktć'>­
)'eJ Pogodziń;ld! i-krol11ie strzelił do Sty-· 

_ c.zvń.skiego, który wkrótce potem zmarł. 
Sąd uwolnił oskarż.onego na podstawie ze­
znań pp. biegłych prof. Hor,oszkiewicza i 
tp.:-of. Borowieckiego. 

iRE)I 
Echa hóJki. Pamiętna w ::\Ielpinie bój­

ka międzv młodzieżą, wiejską,, w czasie 
której zabity został śp. Wacław A<lam5ki, 
;znalazła swój epllog na rozprawie sndu 
'okręg. na se5ji wyjazd. w Sremie. Gló­
iwnego ~prawcę zabó~stwa, L;on:1 _Pa_rcz_a­
ka skuał s:1d na 3 1 pól ro :u wit:ztcnia. 

• Resztę os;;arżonych, Perczaka Ignaceg0, 
Nowaka Piotra. :\'8wak« Ignaceg0, Stefana 
Adamskiego i Stm1islawa Adamskiego ska­
~ano za ud:'.i::i.l w bójce na 3 miesiące wię­
rienia z za\Yicszeniem kary na 3 l!lla, 
Ludv;lka Parczaka sąd uwolnił od winy 
i kary. 

Kóll. -IK 
Hislory<:ZilY gróiJ. \Y Kórniku, ". po­

sesji p. ZYderzy11sk',,go, r,rzy ul. P wari.­
sklej. znal~ziotw tuż przy jeziorze grób z 
cz sóv, przedh'storycznych. Skiada si,: 011 

~ kop,1ly kanud1-ncj, pod którą. była urna 
z ornamcnt.,cJ i· J ... ~l l) t. zw. <>rób f, cl­
klosz wy. 

POZNA8 
Podtzas obławy polticyj:nej, przcpr,o­

\Yadwnej na tererni,e miasta, d0ip~-o'\vadzt011'0· 
do komisarjatu 38 ,osób. Pięć z 11ich p,o­
szuki,Yała pol:iJcja. 

ZfodzI~je kie-szalll~owi w urz~dzte ,skar­
bowym. W urzędzde skarbowym 3 111a Pi1e­
karach, przytrzymała p.olticja zlod-zdieji kie­
swnkowych, obserwnj~cych lam piodejrza­
nle płatników, t0czekujących 111a swą ko­
lejkę. W areszcie polkyjnym ,osadw-no ja­
ko podejrzanych Stefana Ku.b:bztala i! 
:i\Iarjana :i\Iaćkt0wfaka. 

BYDGOSZCZ 
Z Slldu. Przed sądem bydgoskim sta­

nąć mają jako oskarżeni ,o dz.iałalność 

komunistyczną: Fri,eda Bram, H~nryk 
Bram, Hei·nz Meyer, ChH l\Iachel Buki i, 
Władysław i\Ir,oczko,vski. Ro,ztp'rawa rnz­
pisana już była na tydza,eń bieżący, jednak 
wobec n.i:estawi,enia się jednego z bi,egłych 
radcy :\Iin. Spr. Wewn. i' kiiku ważi11iej­

szych ś,Yiadków, uległa odrocze.nitu na czas 
n.i eograni,czony. . 

Wypadek. Ka ul. Ja.giellońsk1ej naje­
chał samochód „Kurjera Bydgoskiego" na 

-82-lelin:Leg;o 'Władysława Indyk1ewicza. 
Starzec ,od11ii6sl obraż.enia giowy i -::>kale­
czenia rnogi:, •na,ogół J1iegl'oźne, jednak ze 
względu na wti,ek ohary wyp·adku istnieje 
obawa komplikacyj. Przewiezi,otllo Indy­
kiewicza do szpitala miejsk1ego, gdz,i:e ,od­
daino J!;O pod •op~ekę lekarzy. 

GNIEZNO 
Z Sądu. Sąd ,okręgowy r-ozpalrywał 

sprawę karną Heleny, Marty, Tt0masza, Ed­
mll!llda i Walentego Pi,elrzaków z Wo­
nk, pow. Gniez;n,o, oskarżonych o to, 
że w czas.ie pożaru, który powstał ,Ysku­
tek zapalen~a si,ę poddasza przy wy.pieka­
n:ill chleba, ,obalali ni~potrzebnic ścia,1y. 
Prnewód sądowy wykazał, że oskarżeni 
działali w chęci przysporzenia sobie ko­
rzyści asekuracyjnych i- za to <;kazano To­
masza, Edmunda, \Valenleg;o Pietrzaków 
każdego na 6 mies. wi•ęzlcnia. 

OSTR<•W 
Kradzież. l'i.:.cznan! sprawcy zakradli 

się do kuźni: p. Dyoni:,:e.g-.) Li·;a w Zmy­
ślonle ł zabrali różnych narzędzi wartości 
ok. 800 zł. 

--o--

Echa likw,idacyjnego zebrania 
leszczyńskiego Komitetu „Tygodnia Szkoły Powszechnej„ 
W roku bicźącyl11 pora.z drugi ·odbył 

się w całej Polsce od 2-8 październ:ika 
„Tydziel'i Szkoły Powszechnej", ja!w :,lala 
akcja propagandmvo--fimatnsowa Towar7.y­
stwa Popierania Budowy Publicznych Szk. 
Powszechnych. Kom~tet L•okalny „Tygo­
dnia Szkoły Powszechnej", jaki się uko1n­
sly lu.owal 16. ,vrześniia br., dołożył wszel­
kich starań, aby zap.ew1ru(~ T.owarzystwu 
111-0we fundnsze, klórc przeznaczone z<:>staną, 

na dalszą akcję hudowlainą. 

Dnia 29. paż<lć!ieruilrn br. odby1o się 

likwidacyjne zebranie „K,omiletu LakaLnc­
go", na którem p. Dr. J. :\Ion<lelska, prze­
wodu.icząca sekcj ifim~nso-wej, podała do 
wiadomości Przewodniczącym poszczegól­
nych sekcyj wynik akcji .,Tygoc1ni,a Stko­
ly Powszechnej''. C'rządz.vno dwa danci11· 
gi, zbiórkę uliczną, akadernji;:, sprzedano 
wywieszki, tnalepki, chorągcewk.i li· żet8ny. 
Ogółem zebrano 798,11 zł. 

Dochód ten s.klada się z r,ozsprŻedaży 
nalepek. chorągi~wek i :Z.donów przez 
miejsco,,·e szk-0ly- średnile i l)Owszechnc. 
I Lak zebrano w Państw. Sem. Zcńsk[cm 

21,- zł, Państw. Glmn. Męski1em 20,8:i zł, 
Powsz. Szkole 2e11:;k.iej Xr. 4. - 19,90 zł, 
Powsz. Szkole żeńsk. Xr. 3. -- 19,40 zł, 
Pryw. G.imn. Hunf. z ję:z:. wykl. n:i!em. 19,00 
zł. Państw. Szkoie Budownlctwa i! Han­
dlmYej :\Ięsk1ej 18,20 zł, Paii.slw. Sem. :i\I. 
15.80 zł, Państw. SŹk. Przem.-Han<ll. ż. 
16:03 • zł; :.Iiejsk. G-i-min. Zeńsk. 15,30 zł, 
Powsz. Szkole ;\fęsk. Kr. 1 l 2 po 13,-­
zł, razem 191,70 zł, 

\Y\'wicszki, w cenie po 10 i 5 zł za-· 
kupił/ rnistępuj,1ce fnstylucjc państwowe !i 
miejskie: Staro~twQ 2 a 10,-- zł, J\lagi­
'strat 3 a 5 r,l, l:hezpicczaluia Spolecz-na 2 
a 10 zL P,ow. Kasa Oszczt:dn8tcl 2 a 10 
zł, :'lliejska Kasa Oszczędino~ci 2 a 10 zł, 
Bank Polskti 1 a 10 zł, Nadto kupiuly wy­
,,-ieszki po 10 zł: F-ma „Kanold" 2, f-ma 
Józef Górecki 2, ks. kan. Jank1e,,·icz 1, p. 
J. Danielak 1, p. R. Łaska 1, p. Uciechow­
ska 1. "·yw1eszki po 5,- zł nabyli: p. 
\rilczv11ski1, p. Chudzi11ski, p. Przybylsk1, 
f-ma 

0

Bili11ski i ś,yjloi1ski, p. Piascck 1i, p. 
\Yojclecho,Yskl, f-ma Blawal p. Pawekzak, 
T. Zga.iński, Fe Buliński, P. Olejnicz:ak. F. 
Polosz\'k Bracia Król, Sł. Kuczk,)\\--,;ki. J. 
Andrz~je~vsl,i. SL :\lu';zki~ta, p. Chojnacki, 
pp. aptekm·ze B. Skrz:)-pczak, H. Smyc1._y11-
s1'i, K. Gross, p. mec. Krrtnse, Hurlownia 
T\ ton:owa \YYtwórnht Obmvia ul. }.farsz. 
J_- Piłsudskieg;, :'lflec:rnrnia niemiec)-1, • p. 
Kocha11ski ,,W1:glohurl.. (2 a ,> zł), p. 
J.:.1kowsLi, mi~trz rzeźnicki, p. \Vakuczak, 
razem za wy , i ·szkl :;10 zł. 

. ·alep!J. po 10 gr zakL1pi 11 > przl'Z: 
Staroshrn _;'30 ;.ztnk , ~L1gistr,1L (80), Miej­
sl·a Kasa O. (12), Powtatowa Ka~a O. (20), 

Urz~d Sknrbowy (20), Baink P0lski (35.J, 
C&ezpueczalrnLa Si:ol. (50), t·rząd Pocztowy 
(28), Dr. W. \.Yojcl,:J,n (20), Dr. S:C. \Vyży­
kowsVi (20), p. dyr. Xie{; (10;, p dyr. 
Zielnik (10). p. bmmistrz J. Kowafaki (10) 
p. r Grclschel (5), Pa(islw. Sem. Zcńskic 
(6), - razem 3:\60 zł. 

Da.m:c.i,ngl, urządzone w kawiarniach 
„Esplai!:1.ada" l ,,,va,elfoopol:anka" przyniD:;ly 
38,10 zł, aka,dtemj:i. 60,1-1 zł, zb:iórkai ull'cznu 
U0,38 zł, sprzedro10 cegklek w czci2 aka­
demj,i• w ki,nach ,,Pałace" i „lloki P,Jl­
skl" za 1!),25 zł, ż.elonów po 20 gi;-- za 3,40 
zł, żeLon0,v pto 30 gr za 21,00 zł. Dochóci 
wreszcie: U!ZUpelniają honorarjllm p. 11. 
Dzilmwski,egcJ za wykład ,o pod,óży Jl:J. 

,,Darze Pomorza" 10,- zł, proc. od· wy­
kładu;. w;ymos.zo;m.•<JO ·o podróży „Daru P.o­
m,orza" przez p. prof. :\Iści.sza dla szkół 

powszeehnych 4,2'2 zł :l pro.c. z iU'lmu ,,Chio 
p1n" 14;32 zł. 

Di0x::hód jak na obocne czasy wcale po­
każ.ny: Spolec.zei1stwo leszczyńskSc dta,,~o,­
dlo, ż.e· należycie zrozumh1ł0 nagl:ice po­
trzeby szko,lrni::twa poswzechneśo i! pn.j'­
czy;n.i, s1ę n.i,ewqtp:i.wic do dab21ej akcj1i· na 
rzec.z. T,o,warzystwa P.op:i,erania PubllcznJch 
Szkół Po,\Yszechnych. 

To, też. .imJ.cni•em Lokaln~go Kom.1Lctu 
,.Tyg0:dn~:.t Szkoły Powszechaej" i. Komi­
iclll Ol>woclowego składam najserdeczniej­
sze po,ciz~ękowan:ie za godiwą i -ehętną 

wspólpra,cę p. Dyr. J. :\Iondelskicj, p. dyr. 
Przygo.dzkliemu, p. Dr. Auguslowi(.,-:zowi, p, 
L€wan<lm\·sk.icj, p. Anclrz.ej-e\Yskicj, pp. kie­
r,ownłkt0m szkół i\faszla1(trzowi, Lodzińskje­
mu, Z.ic:tkowJ, p. Dyr. Oi-lowskie-j i p. SL:1-
1;ośón~e Swiąlkowskiej rn wy<latnc\ pomoc 
przy rozsprzedaży " ywicszek_,_ pp. pll:łko­
wn.ik,om 55 pp .i 17 p. ul. za bczinlere­
sowne d,ostarczcn.1e Orkiestr, pp. iu.spek­
torom szkolnym Iwanow !demu i Xo,Yo\­
nemu, p. starościnie Ste-Tmachowsk1ej, p. 
pułk. Howeckitcj, p. Ballhausowi i )l!il- mrn­
czycJ,elkmn i! nauczyciel m bezrobotnym. p. 
por. Olsz·e\YSUemu, Dyrekcjom szkól. p. 
\Vł. \Vojc:iecbowsk.icmu, ,, ;Jgóle wsz.1 slkirn 
tym, którzy w jakikol,,iek sposób przyc?:y­
nl.l~ się do zasilcn'tl l"unduszów Tow. Poił'. 

Bud. Publ. Szkól Powszechnych w cz,t•l~ 
,,Tygodnia Szkoły P,o,,, ,zechn~j"'. 

(--) Prof. Francis1.ek Kasi.Jr przcw. 

HUMOR 
Pit:kne mrh'e. 

- Twoi rodzice. Jnrcrz\t 1n 1j:1 pi~­
kuc meble w mi ·szkani11. 

- O, prosz(; pilll'1, s·un . l >l, •·1. chl • 1r­

by mi,c6 lak.ie meble, bo przyd1 illzi co­
dziennie i ,,ola, żeby mu j" z\\r(idć. 

MAGGlego ZUPY 
1 kostka na 2 talerze 

20 groszy 
GATUNKI SPECJALNE: 

1 kostka 

Angielska 
Grzybowa 
Ogonowa 

2 5 groUYi 
rrt 

NA „DZIEN DOBRY", 

Antek PJra mówl., 

, ' ~erwus "iam.ich1n' Ja!· •;Jr macie? Czfr· • . • • • ' • • to fest 
dobrze Wam si:,: !Jimua? Tak? ;\'u, d(1 

Dziś przyjechałem sooie faj n . b,uią de­
L,yszna, żeby w porni,~dzfalek defilad<: 0 

brać, kup:i:ć sobie kluft. zimowy w k~~ 
l!i;ck::iej ladzie u Szyd:oka. i wyjechac 'il 

dal~zą rajzę. Przede Lyszno opuśc!:e~Ollł 
Lakom JYd.llolku lahwym, a teraz s:ę , j 
zli:J.ża, Lo, lrz,eba mieć i ~ncug ctepł) ą, 
skaq.,etkii wcluJa,nc i ko:-zuli: barchano';,, 
a. przynajmn.i•ej c.zlowick k::r,aru nie dos 
nei; Szak, tak, nu nie? tli' 

WlirJzę, że Was wi,ara ~amych zos o­
wić iu nfo można, b;:> za,, dy :·oś zb:ii: 
icie. Zarulko po moim wyjeździe, to teJJ 
Lu kilim gz:ubó,, pokiwało z sobą, ~ _pilt 
grajek i\'o,w k z ,,Pol,onji·' l~ się rozpił, GO' 
uliicprzymlerzając len były dygn(t.arz .:,J. 1,1 
slyrn:a. A bez to, że mn.i!e tu nie b) .' '. "' 
jeszcze Rada Miejska burm.ktrza_ Jl.l;c.ie' 
brała, ale tera.z Wam gwaranl:uję, ze_ po­
nasz zost:,.nti,e nadal. i_ ~asta. I?zcc\:? 
r.z.ądek musz1.: w 1mcsC1B zroo,c, n . i to 

J cdn o cof.ci.c \Yi:-1.ra dobrze zro!Ji~LnaJ. 
l,''lko g uJ:it tego żyda Królla, cv splaJ dpli 
Pt:wnieście \Y:iara do ni,ego nie c!:a je' 
Rupować, li słusznie, J}'rzecie rcpu~li J)II 

sleśmy t Królla popl~rać ni~ _111~~t tel 
by nas. tak za frahxeti;: w21c:I1• P ditil~ 
Pestmana po wybuchu petardy. Or tr#' 
mu~~ być w kraju! Królla z. Lysz.Ila. no' 
ba wypl;'..{.lzić ,i dać mu na g_1o,~:~-t;' (ID 
scukranca·<, a c1o łapy \\'clkn:ic !',~.z.cze ,; 
gL--y z pjJdem na wierzchu! I JC ,eeJJ 
orki,cslrą odprowadzi{; na dworzec, \.~,-ie' 
go len Prekop z Zabor-0wa ban:i_ ' ~~ja­
z.ie <lo Grecji, bo tam mouarchJ~ uie.S° 

A czy \\'kcie wiara, że guliicdziel~ 
przyjazd.u to \\' Zabl rrrnie w '.1 

9 
)161 

w1l'lk,\ zaba\\'c: robl-ą'l ;\ie \\:icci,e~cbl~' 
kumpel Franek organizuje! A zcby 'ć ta 
1,Hsy jellne midi gtJ7,[e nockę spt:<l~

1 
',-.-;' 

wiara im szopę wyoróż.nila i sl0111
'.
1 ~ 

ścieliła. Tak,t ci I m~1 z,1ba,rn bc;dzJe·-·doi 
. . • cztcr)' 'i 

na lę _zab_awc:, lo plnlkt JUZ . ·i cefll~ 
<lvnlok1 111cq, ~t kawalery poi Lk .. ,J;aJllr 
.1· żrniaci d\\'a dni ohiadó,,• nic !J) 

że.by ;,ię rozrzuca{; mogli. ,,,· 'li. 
Ka zah·1w<' samYch ar_ys[oJ;ralO J, 1 

prosiii. D<;dzic· lam· hrabia ..\I'.d'.al}J'llc 
książc: Lira ,, lo\\:u·1.\ ~l,1 ;c lJ irJ,la t,JV' 
ko,, :ul a z ul. . ·arul~,,ic:za. S,1_1~

1
: 1,cs1' 

:ny! Durżauzja leszczy foka. jccl.Y111
" iell• ~ 

czv11sl-im królu PolonJ·i" zapon11l „i( 
J , " n pJ~ 

szl;ocla ! :\fożc b:Jk~cr h.) li'.): _tal]· n\' ~f 

hn • in·zec.:i~ szog: 'Jpróżu1lt 1 _s :Jl • ,,iJI! 
sla j a , śmi l.111ka" 1. L·[, JI\TJ 1.,.11? 

lt•i. ni" hi:dz;: pr<>żn ,,, ,11:. [·i{icó'1-;I 

\V każdym razie bcdzie fc:,l 

i szlus! rtif' 
\Vasz .\ntck 
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Nowe drogi filantropji 
Od!kąd istnieje nędza, we wszyst­

kich kraj ach poszukiwano sposohów 
_jej zwalczania lub załagodzenia,. Kra­
je Europy poszczycić się mogą bodaj 
-najwyraźniej i najsilniej rozwiniętemi. 
formami pomocy spo,lecznej. 

my zacieśniają się d1zięki tej akcji i 
poczucie wspóln~o losu_ dra_negio, gtron_a 
ludzkiego, poczucr_e, zarnkaJ,ące ~ ~­
Giejszym zmecharuzo':anrm try~1~. Z:~• 
cia - odzyskuje dzięln chrzesc1Jm,, 
skiej miłości bliźniego, swą, świ:e.ż_o~ 
i realny" pisze w jednem z czasopism 
francuskich młoda J-Iolend>erka, jedna 
z czynnych działaczek na po,lu pomo,cy 
społecznej. 

Istnieją więc wielkie, oficjalne ak­
cje społeczne, rozpo,rządzające fundu­
:-szami publicznemi i oparte na, ro.zleg­
łych aparatach orgal1'izacyjnych, istnie­
ją także liczne prywatne aikcje chary-

tatywne. . Handlarz i11wym towarem 
Nie da się zaprzeczyć, że wielu lu- J 

<lziom, zwłaszcza kobietom nie o<lpo- Z Bukaresztu nadre.szły sensacyj• 
wiadają, te formy pomocy cha,ryta,tyw- ne wiadomości o działalności tajemni-

Inf ormatl' m. Leszna 
KAWIARNIE i RESTAURACJE 
Kaww.rin,i,a „ESPLANADE" właśc. I. Wol­

uJi.ewiJcz. Cod2li~ie k,O!noort popularnej 
orkiestry 55 Pom. p. piech. Wy1J.orowa 
kuchnJi.a - bilard. 

Cukil.emła i Kawiarln.ira "POLONIA", wlaśc. 
St. Kasprzak. Oodzfonnile konoert arty• 
styczny. Polecam oodzi.ell!nie świeże wy­
borowe pieczywo. - Tel. 76. 

śNIADALNIA li WINIARNIA Ą. Patok, 
Leszno, ul. ·wolności 2. (wejśde z ul. 
Aptekarskiej) poleca tanile i smaczne 
obiady i! kolacje. W abonamencie ceny 

• nej, w klórej nie wiedzą one kto jest czej bandy hand!larzy żywym to-warem,. 
.jest tym obdarowanym, korzystającym która uprawiała swój zbrodniczy pro,.. HOTEL POLSKI Lesllnitl. z dniem 3. fr .. 
2 ofiaT. Odpowiada lo naluralnym czy, ceder pod kierownictwerm niejaki:e,go stopada 35. codziennile orl ijodz. 21 dan• 
:slo ludzkim i pra\vdziwie kobiecym Jułjusza Pretare, odtławna po,szukiwa... cing towarzyski! i występ słynnego hu-
uczuciom by móc widzieć tegu, komu nego przez poJicję, całej Europy. Pre- morysty, komika radj,owegn, Edwarda 
:się z po'l11,ocą, sp1eszy, by ipołączyó tare został wydalony ·z gramc Ru- Jaśkowskiego. 
malerjalny <latek z wyraizami współ· munji, lecz udało mu się o,szuJkać czuj- BRON' I PRZYBORY FOTOGR. 
·czucia i pociechy. Na pod!łożu tycll. ność ·władz i powrócić na teren pań~ 
W!aśni.e upodobań wyrosła w n1ektó· slwa, W. B.iecbowiak, m~lrz puszkarski, w;rko-
rych krajaich zachodU'iej Europy pię• Badania policji wykazały, że Pre- nuje wszelkie p~ace puszkarskie., Amu-
kna idea „opieki rodzinnej", idea zrea- tare prowadził handel żywym towa- racja. Leslino, Wolności 6. 

Ezowania z\vla.sZ1Cza w. Ang:Iji i Jfo- rem na wielką, skalę. Liczba dziewczą,t, 
landji. Polega ona na tern, iż rodzi„ uprowadwnych w ostatnim roku pTzez MALARZE: 
• ny pewnej sfery, bhskie sobi,e czy to niego i bandę jego z Siedmiogirodu i Zakład' maI1arski (ml. r. 18D'i) Władysława 
.z,e względów zawod10wy,ch, czy z tys Bukowiny, wynosi 297. Fakt, że do- Wasielewski,e,Ja ·usmo ul. Wschowska 4• 
tułu sąsiedrzlwa domowego, lwo,rzą jak piero teraz ujawni.omo proceder Pr,eta- znany w Wie'· <.1polsce z wyko,na,nych 
;gdyby „kolo wzajemnej pomo,cy". _. ra, przypisać ~ależy ta)no~i akcji prnc w kośdtołach, pałacach etc. - Re-
ldz;ie lu najczęściej o rodziny ze sta- \vladz rumuńskich przeciw memu. ferencje do dyspozycji. Poleca si,ę do wy-
tłu średniego, albo też z domów robol• Na działalność bandy Prelaire zwró- konywr:..ia wszelk'łch pmc malarskich 
l1iczych i rzemieślniczych, które wza• cił uwagę następujący wypadek: W począwr',s od skromnych eto najozdob-
jemuie sobie pomag;ają. Jeżeli w któ• maju br. wyszła z domu pewna w~- illrejszych we w.:zystkirch stylach. Por--
tejś z takich rodzin zachoruje matka bilna piękna córka kupca 1 udała, s1~ trety, dyplomy, projekty. Ceny kryzysowe 
albo j,edno z dzieci, wówczas kobiety po sprawunld. ?d tego _cz~su w_sze~k1 FOTOGRAF : 
i dziewczęta z innych rodzin przy• ślad: po nieJ· zcr1ną,ł. ,_:v1dtz1an_o Ją J_e-. 

h d • • • • Ni o- d Nowoczesną. fot,ografjf,l i wszelkire prace c O· 
1zą, z pomocą: zaJmUJą s1ę p101.ę• szcze w po-ludnie na zbiegu naJbar 1z1eJ 
• • d dt ~matorskie wykonuje szybko, tamo i do• gnacJą, chory~~1 i_ giospo. rarstwem. 'O~ ożywionych ulic, jak ratowal3: z o~: brze F,oto - Albin Flieg.er, Leszno, Pił-

lno':"em, lak, 1z me gro21 mu zaiuedls dlenia jakąś sta,mszkę. W7 teJ chwili sudsk:iego 
13

_ 
.b~1e. ~e~t to; slara_ forma pomoc~ I nadje.chało eleganckie aulo, którego 
sąs1edr~k1eJ ,klora odzyła. lu V: 1:o_weł wytworny właściciel zapr0ponował BLACHARSTWO 
P0st

aci. Pomoc w formie pieruę~neJ młodej dziewczynie, że odwiezie chorą \Vszelkiie •prace blacharskie, dekar5.kie 
J~SL z zasady _wykluc~?na a oglra~ucza do szpitala. Później dopiero stwie rd zo- i:nstal. wykonuje sumfonni,e i fachowo 
~lę tylko. do pic~ęgnacJt, nadzoru 1. wy, no, że był to Pretare, klóry użył tego WawrzyLll!iec Scbaefer, mi!strz blach.-

URZĘDOWA CEDUŁA t·.'i 
faELDY ZBOZOWEJ i TOWAROWW 

Poznań, ama 8. ll. 1935 r 
Cenv crjentacyjne 

lvto .••. • • • • • 
Pszenica . . • • . . , ~ , • • 
J~czmień browarowy ...•. 
hczmień 70':-725 g/l .. , •. , 
!eczmicń 670-680 gtl, .... 
Owies •••••.....•. 

Us;,osobienie si::okojne 

12,50-1271:, 
17 50-1775 
15,25-16,25 
14,00-14 50 
13,50 -13,75 
15,50- 16,25 

MąKa :tytn!a wyciąg, 0.30°/1 wł. w. ?.O 75-21,50 
lV!.ą,a tytnla L gat, 0,45S wł. w. 20,00-20,75 
Mąka tytnia I. g, 0,55°/, wł. w. 19,00-20.00 
Mąq t:;tnia II g, 45-55°/a wł. w 15.75-16.75 

Usoosobieme spoko1ne 
Mąka psicnna 2'.• IA 20 S wł. w. 
Mąu pszenna i· IB 45 S wł. w. 
Mąka pszenna g. IC 55S wL w. 
Mąka ps:z:enna g, ID 60S wł. w, 
Mąk• pszen. gat. IE 65S ';lo!.w. 
Mąka pszen. gat. IIA 20..SSS wł, w 
Mąka psz. gat. UB 20-65~ wł. w . 
Mąka puen. g. Il D 45-65 S wł. w. 
Mąkapsi:en,g. II P55-65i wł, w, 
l'v\aka pszen. g. Il O 60-65 % wł, w, 

Usposobieme 3pok.oJne 
Otręby żytnie stand. • , . . . 
Otręny pszen. grJbe stand. . • 
Otręby psien, średnie . . , . • 
Otięby jęczmienne •...•. 
Rzepak zim, ••• 
f<2ep1k zimowy 
S em1e lmane 
Gorczyca 
Groch Viktorja 
Groch folgera 
Łnbtn meb1celr.ł . 
Łubin tólty . . . 
Mak niebieski 
Kol!iczyna biała ... 
Ziemniaki jadalne • . . . . 
Ziemniaki fdbrvczne za lulo °Io 
Mak.uch lniany w laflacb . 
Makuch rzepatrnwy w tafl. •• 
Makuch słonecznikowy w tati, . 
Srut Soja •........• 
S oma pszenna luzem , . . . . 

• pszenna prasowana • . . 
tyto-i.a luzem . . . . • . 

, :tytnla prasowana . . . . 
, owsiana luzem , , . , 
• ows·ana prasowana ... 
• jęczmienna luzem . . . . 
, jęczmienna prasowana • • 

Słano zwyllłe luzem . . . . . . 
S,ano zwykle pnsowane . . . . 
Si:;no nadnoteck;c lnzem . . . . 
Sumo nadnoteckie prasowane . . 

Ogólne usposobienie spokojne 

30.75-32,50 
30 00-30,50 
2900-29.50 
2800-2850 
27 00--27.50 
26 75-27.25 
26,25- 26.75 
24O0-2-ł.5O 
2200-22.50 
2050-21.00 

8.71'>- 950 
10.00-10.50 
900- 9,75 
975-1100 

4200-43.00 
40,00-41.00 
37.00-39.00 
34 00-36 00 
26.00-31.00 
2100-2300 
900- 9,50 

10:>0-ll 00 
6000-6200 
7500-9500 
3.75- 4..50 

20 
17,50-17,75 
13 50-13 75 
1950-20,{'(J 
19,50-20.50 
175- 195 
2'35- 255 
200- 225 
260- 2:75 
275- 3(.0 
325- 35(f 
125- 175 
215- 235 
625- 675 
675- 725 
7 25- 775 
77-a- 825 

Bruk z Jezdni środkiem k.onywama robol domowych, związa- podstępu, aby uprowadzić swoją ofia- instal., Le,sZino, Komooskiego 5 l Koś• 
nych z gospod~rslwem. . rę. Pretare zatrudniał dziewięć żeń- cieliila 'i. 
• W lłto1and~1 zwłaszcza przyJ~ly skicli i pięć męskich sil pomocniczy.eh Dłuższy czas władze w miej.sco-

1,i_ę op~rle na tych zasadach orga1ruza• które aresztowano. Sam wódz bandiy FRYZJERZY : wości Brooklin (Ameryka) miały klo-, 

opałowym 

'CJe dziewcząt. ~omagają, one zwłaszcz~ i niektórzy jego pomocnicy znajdują Uplillkszysz się w saloni-e fryzjerskim pot z szofera.rui, którzy skarżyli si~ 
Eamotnym kob1~tom, młodym, robo,t~b się jeszcze na wo,lności lecz ich aresz- Mizgałskieg,o, Leszczyńskich 40. Trwała że przejazd! pewnemi ulicami jest nie◄ 
~o~ lub urzdęrJ.<iczkom, gdy zachorUJą towa11ie jest kwestj.ą najbliższych dni, ondulacja, f.arbow. brwi i! rzęs, masaż. możliwy, ponieważ zapadaią się. Ba-. 
! n ie ~rnją nikogo, kto by si~ nimi zają,l __ 0 __ , .- , ! Salon męskli, najlepsza obsługa fachowa. danią wykazały, że nocami były: WY;• 1 zaop1·ek,ował. Dziewczęta le idą także kradane części płyt ~ęwny~l:!.1 które 
do tych rodzin, w których matki obar, Świnia waży 700 kg ROZRYWKI następnie używano Jako opat Dziury; 
~zone licznemi dziećmi są niezd'Olne Kino-Teatr Holeł P,oiski. w niedz.ielę ó ~asypywano piaskiemi co chwilgwo Q(ł-

'
0
• pracy; roztaczają lam opiekę nad N.a wystawie rolniczej w Bukar,esz ~uwało uwagę, a.le wcale dotkliwie ·

0
·<}-• ~'zt~ćmi, prowadzą je do szkoły, szy, cie pokazano s,vini~ ważącą 700 kg. godz. 1, 3 :i 5-ej P'Opol. ni,e,odwolalnie bi' ł . k 'k .. 

Ją_ 1 ceru1·ą b1·,,,11·z11""-1· ub1·an1·a, sprz"• z ł poraz. ostatni ,,GOLGOTA". Od godz. 7 Ja O 81~ na omuni acJ! samo,chodo-
v y ~ osta a ona wyhodowana w Kolosz• weJ· nrv.d,ane zar7,:irł-~rua u · ·1· taJą mieszk"111·e. . . n.; ,u,,u ~= memoz l"' 

v ,.._ warze (Siedmiogród/' Liczy wszystkie• premjera filmu polskiego pt. ,,SZTAl\"- :wią już obecnie korzysta.nie z bezpłat„ 
~, ~ ęzły łączące ludzi, rodziny, do• go 10 miesięcy życia. DAR WOLNOśCI". nego opału. 

łłiedziehs 10 bm. Niedziela 10 bm• 
Atrakcyjne spotkan 1e bokserskie • Sakalni 

1 bat. sap rów-Sokół 
ł 4 Poznali 1111••••• Les1 no Początek o 

"'5j n!odz. :: Ceny miejsc: 0,50 zł, 0,75 zł - dla młodz;eiy i szeregowych 0,30 zł. 
Początek o godz. 1s. 

~ Prima Górnośl. WĘG1EL 
;;;;i;iety, koks hutn., d zewo opał. 

po cenach umiarlc ,a,1yc:h. 

Przezorny o tern pamięta 
kiedy coś kupuje, 

ie tylko dobry towar 
drogę sobie toruje. 

Ma się na baczności przed 
wszystkiem co tanie 

bo wie, że darov. ać nikt mu 

Domsv 
nie jest w stanie. 

le • Materiały opałowe 
sino - Pl. Ko~ciuszkl 2. - Telefon 19. 

tHa 

met~ 
tyfao Z 

11Ueez4rni 
niczej z ul. O iec 

napraw, wag, 

Naprawa wszelkich wag uchyI 
n~ch s:oło.,.-ych ddrs·ętn., do 
bydta 1 "'ozowych. \t· ykonu ę 
f,d1-0wo i po cenach n'SKLh 

F-a Antoni Smoczyk 
Leszno, Lipowa J 6. 

Parcele Parcele 
pod budowlę bez obciążeń, chcące sie wyuczyć kra­
na przeciw boiska Sokoła wieczyzny mogą się zglo­
sprzeda - Bliige, Leszno, sić. Nowakowa. Leszno, ul 
ulica Głogowska 5. M. J. Piłsudskiego 52, H. 

po cenach nainizsi:ych, Dekoracja bezpłatnie! 

TEOF "~E ........ -......... dawn, Wajec 
LESZNO - OSIECK,- 7. 

I 
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~---,.?~~~~~~~~~~---·!'~·~~~~~~~~~~- I Garderobęm 

I 
I I I damslca mc:ską i wojskową 

! Szanownym Paniom Leszna i okolicy ! ::c~
0 ;~~~s~:~~;!~ i po ce-

! ! ~ TOMASZ STANEK 
= I donoszę uprzejmie, że po 15-letnieJ· prak- I r.ilH 

I 
_ mistrz krawiecki LESZNO, i tyce zagranicą otwieram w Lesznie przy i Leszczyńskich 43. Wielki 

S
• ulicy Zwirki i Wigury nr. 27 s· wybór_ materiałów stale na 
• • składzie. 

I s pracowni~ garderoby damskiej 1 I i i dtieciacej ~ • 
I "I I 5 pokojowe, 4 pokojowe, 

= • SPECJALNOŚĆ: ~ ewent!. 3 pokojowe ! wykonywanie płaszczy i kostjumów. l_l I m1·eszkao1·e 
i W, Maćkowiak, dyplom„ mistrzyni krawiecka. i do wynajęcia. I
ł Z powaŻai1iem: I 
i i Leszno, Komeńskiego 43. 

~---■~·-··■----iii~mi;-a,ruffiw All? ;; 

Jasnowidz - hypnotyzer H A N D U 
otwiera oczy światu I ! 

O wazechświatowej sławie jedynemu Jaanowidzowi panu 
HANDU, po długich pertraktacjach z Mi,:dzynarodowym Insty­
tutem MetapaychicznJm w Dzalbar.lcore (lndje) udało aię spro­
iwad::il do Polski medium - cudownie jasnowid2:ące SZARAD­
DHA • F „nomen, albowiem jest to jedyne na całym świecie, 
pozoatające pnez JO dni zrzędu w głębokim transie Jasnowidzenia 
i w tym czasie jej jasnowidzenia wydaje -nieomylne przepowied­
nie wprowadzając każdego na NOWY TOR ŻYCIA - rozwią· 
%uje zagadkę .lcażde10 człowieka. Również podaje doUadny 
termin wygrania na loterji. Horoskopy oraz wszelkie rady 
i wskazów.lei Jasnowidza• Suggestjonera pana H A ND U, jak 
również przepowiednie MEDJUM cudownie jasnowidzącego 
SZARADDHA. podawanie terminu wygrania na loterii są ścisłe 
do tego stopnia, Że p. jasnowidz HANDU gwarantuje czy, .lc;edy 
i ile kto wygra. Daje możność zdobycia miłości poilldanej osoby, 
określa chorobę, wylcrywa sprawców .lcradzie:iy. Nadeślij datę 
urodzenia, oraz 1,50 złotego na .lcoazta przetyłki. Ogłosił o po­
bycie tak fenomenlnego JASNOWJDZA jalcim jest p. HANDU 
Jego impresario znany z filmu „Mabuse.'' Adresować: Jasnowidz 
Handu, Kraków Długa l.7. 

~{~~-

N a sezon JESlENNY 
Najnowaze kolory - Najnowsze fasony I - Wiellci wybór I 
Kapeluae, czapki, krawaty, bieliznę męską, trykoty, 
rękawiczki, skarpety, szelki, parasole, laski i t. d, kupuje aię 

najtaniej w firmie 

S'b~ M\:Liilllki~-b~ 
LESZNO, RYNEK 19, 

Baczność! 

Na sezon Jesienny 
polecam płaszcze 

najnowsze fasony, 
Ubrania, Paletka chło­
pięce I dziewczęce, su­
kienki, artykuły męskie 
I przybory wojskowe, 
bławaty polecam po ni-

skich cenach. 

A. Polewicz, Leszno 
Rynek 15. 

TAPETY 
od 60 gr - listwy, papier 
pakowy, gazetowy, perga• 
minowy, toaletowy, karto­
ny, towary galanteryjne, 

'"BAZAR" 
właść.: PAWEŁ ABf 

Leamo, J. Piłsudskiego 3, 

--------------~ 

Flaki 
solone 

wołowe, wie1>n:owe, serwG• 
latkowe wszelkie przvbo­
ry rzeźnickie do wvr,bu 
kiszek • poleca najtaniej 

Feliks 7trońskl 
Leszno 

Leszczyńskich 42, Tel. 125 Abonuj GtOS . . ..,,, • 
Największa fabryka- octa 

na Wlkp, i PoDlori:e 

Józef Górecki 
Leszno. Tel, 68• 

bur• 
Sprzedaż wagonowa, 

łowna i butelkowa,ci• 
„GÓREWIN" do .:a~~oi 
w każdym skład::r.t 

■ 
pog 

teoroJ 
polski 

Sobo 

Soho 
SolxJ 
Jliried, 

Ponli; 

ł) T 
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Co dzień niesie? Ostre strzelanie 
pod Wyciążkowem L ·e Ouie prani -

lf... Dziś 
Niedziela ■ Andrzeja 

10 I 'Yschód słońca g. 6,27 

Zachód s1o11.ca g. 15,!8 
listopada 

Wschó<l k:;.i~ż- g. 13,1-l 

■ Q Zachód kslęż. g. 6,20 

pogody według spostrzeż.eń Stacji Me­
teorologicznej Sandomi!ersko - Wielko­
polskiej Hodowli: Nasion w Antoninach 

Sobota, <ln'.ia 9. 11. g,odz. 7 rano: Tcm­
j}~ralura rowietrz::i plus 8,3, wiatr 
1io_!.-wsch. 2 m/s. Lekkie zachm. Cil­
;ue1~e atn:osf~ryc.zne 747,2, wilgotność 

_P1 oc. '" HhLeglcj doble lemp-eralura 
llaJwyższa plus 10.8 najniższa plns 5 8 
Ilość opa<lu O urn~.' Rosa, mgła. ' 

SZNO. 

- Podaję o.o 'publicz,nej wiad,omości, ż.e 

,v dlniach 9, 12, 14, 16, 19, 21:, 23., 2ó 
28, 30 listopada odbędzie się ostre strze­
lanie pod \Vydążkmvem. 

Teren zagrożotlY, a szczególnie sz·osa 
Leszno - Osieczna zostan~e zamk.nięta dia 
ruchu pub:iez,le§O przez posterunki bez­
pieczeństwa. 

Lesżno, dnia 8. liisto'padil 1935 r. 

Stariosta P,owiato,vy 
(-) R. Swi:.itkowski' 

mało pracy 

RADION 
sam 

pierze\ 

ł) Dziś w sobotę o ~eóz, 20-ej G1 ,,•szyr 
scy, którzy pragną zapomnteć o kl opo­
lach i troskach, których zawsze jest nie­
mało, a pragną spędzić kilka g;idzin w 
milem towarzystwie, niech pospieszą, gre­
mjataie do Strzelnicy Bractwa Kurkuwc.::;•G 
na doroczny wieczorek tanecz'.ly K,omcn­
dy Hufca arcerzy. Czlonko,Yie dokładają, 
jak,najwi~kszych slara11. ażeby wszyscy ba­
wi'i si~ ochoczo do samego rana. \V pro­
gramie taiice narodo\\'e. oaz m11e u1espo­
dz:ia:nk:i. \Y•ieczorek rozpocznie si~ z harcer­
ską punklualności'..l .o g-0dt. 20-cj. \Vslęp 

za okazainiem zaproszenia lub po,Y0lanie 
się 111a jedne~o z członkóv,· Kome::idy Huf­
ca. (Skład Komendy p:idany jesl w listo­
padowym numerze cz.asorisma harcerskie­
go ,,Czuwaj". - Strój wi:ecz0rowy. 

-Konkurencja żydowska w Lesznie 
Jak łyd Stecki walczy z chrześcijańską konkurencją 

I) Dancing P. C. l{. odbędzie się w 
niedzielę, '<Xnia 10. bm. od godziny 17-20 
w Hotelu Polsldm. 

Z mi.asta 'pilszą. nam oo następuje: 
,,Szanowny Pa:nie Redaktorze, Ci-eszy 

nas oardzo, że „Głos Leszczyński", jedyny 
w Leszu.ie sto~ :ruieublagainie ~}a straży pol, 

I takie są ulice w Lesznie ... 

ł-Iieszka11.cY ul. O:-aclniczei w Lesznie 
skarżą si~ na· fatalną drog~. Xa ht.:i.graJji 
lJi·zeslanej nam przez jednego z Czytelni­
ków, mamy moż1Dść ngląd.ać tą u:icę w 

chwil~, gdy mjeszkaniec ul. Osadniczł'j p. 
Franciszek Grzywaczyk, z trudem parą 

koni przedostaje się do domostwa. A cóż 
dop.i,ero bi,dzi,e z:imą 7 

Wczorajsze zebranie Tow. Chrz. Kupców 
a wyjazd kupiectwa leszczyńskiego na kongres do Krakowa 

\Yc.zoraj, o godzinie 8,30 wiecz. w sali 
):> .Ilsl,kgo pr;.>ze:-p. radca '.\Ietelski zagaił 
plenarne zebrani,e Tow. Cbrześcija11.skich 
Kupców Sam. w Leszni~. 

Po k:mrnnikalach z.1rządll, klóre ogr-a­
nJczyly si~ tylko do otlczytania przez Se­
kretarza p. Kraje\\-icza n:ideszłej kores­
pondencji. zebrani bardzo żywo dyskuto­
wali nad s1,r:nq wyjazdu na Kongres Ku-
1 lcctwa do Krakow:-t. który odbedzie się 
w niedzielę, dn·a 2!. bm. Władze kolejowe 
prZ.)Z'llaly 50 proc. zniżki ,(18 zlr Ze zni­
żek korz_yslsć mogą Kupcy zrzesze..1i. ich 
nouzi,ny i praoown·cy. Zgłoszenia chet­
n_ych na wyjazd pr.zyjmuje do niedzieli, 

l) Barz,noś(, Powsllńn ! Biur.o K0mil-
1etu znajdllje s·~ na ul. Starozamkowej 7. 
Wzywa się wszystkich bezrob.otnych )_)O• 

wsta11ców z mi.ista i pow;alt1 do reje­
stracji. ~alrży zabrać dowody .i hią.żecz-
k~ wojskow,\. K milet. 

l) Kurs robót r1:cz:1ych dla kobiet Z. 
P. O. K. został ot wart.' w cz" arlek, 7. 
bm. o godz. 7 \\iecz. w sali przed.szkoła 
prz_, ul. Skarbowej. Podobne kursy stara­
niem paó ZPOE. odh) wały sie ,~, okre­
sie zimo,Yym \\' ub. latach i c· szyły się 
\\·yslarczaj:1ccm zaintere,owaniem. 

1) KL10 .,.\i1,1llo" wyś"irtla film pt. 
,,Zólly k.s'::iz<;"" .. \l·cja obrJ7-u rnzgrywa si<;; 
w San Fran<:isko. , • <lzieln:cy ch'ńsk>j. 
Hamon . ·m·arr.u grający rol<: gló\\ ną n.ie 
slracil n.ie-ze s,wg) sex appeal u, którym 
czaruje pleć nadobną. Jego partnerka He­
lena llayrs. gra bardzo l ~f.:kni'c. I ilm ze 
wzglc:du 11.1 r'rka\\c pr.oblemy jakie ]_})ru­
sza, oraz jako dobry obraz egwlyczny, 
warl jest zu1 elni<', robaczcn.ia. 

dn!i.a 10. hm. wlączn~e ;p\p. Krajewicz i 
Zgaińskl Na podróż do Krakmva zebraini 
uchwal:iłi! wyasygnować z kasy 50,--- zt. 

Na zakoń.c.zenfue prez,es p. radca .M-e­
telsk.i oświadczył, że w piątek, dnia 15. 
bm. w lokalu p. Foesta 1odbędzi,e si'ę po­
kaz dekoratji i ,oświetlenia ,oki,en wysta­
wowych, poc.zem ,o godz. 9,45 \\'!ie.czol.'em 
solwowal zebranie hasłem „Cześć Kupiec-

--0--

Akademja K. P. W. Leszno 
Z okazji Swi:ęta Nar,od,0wego, przypa­

dającego na dr zień 11. bm., Ogruiisko KPW. 
Leszno, urządza _\kademję w poczekalni 
dworca osobowego w :niedzielę, dnia 10. 
bm. o godz. 17. P,o Akademji ,o godz. 18 
zbiórka do capstrzyku. W powyższ;ej· jak 
i ogólnej ur,oczystości \Vedlug p!"ogramu 
Kom. Obywalelskiiego Morą udział czl,oi1-
kowie K. P. W. i Rodz.iny Kolej,owej. 

--o--

Wieczorek familijny 
Kola „Rodzfny K•olejowej" w Les$ie, 

W medzielę, dnia 10. 11. br. o godz. 
19-ej urządza Rodzwna Kolej,owa w L-eszni:e 
\\iecwrek fam1i!tijny z współudziałem or­
kiestry K. P. \V., na który uprzejmie za­
prasza się Szanowne Obywatelstwo miasta 
oraz członków z r,odz.i.namJ!. Dochód prze< 
macza się na urządzenie gwiazdki d.ia 
biednych dzieci Rodziny Kolejowej. Wie­
czorek odbędzie się na parlerze dwupięlro­

weg obu<lynku przy ul. Wjazdowej. Wej­
ście od slr{))1y parku k,o!cjowego. Wstęp 
bezpłatny. 

--0--

sk~ego i chrześcijańskiego m:enfa. Sprawa 
ta dla nas PoLaków jest rzeczywiście pil ... 
ni.ejszą. niż tarcia partyjne. bo 1.asampierw 
musimy się wyzwolić sp-od mię,dzynarod-o­
'"ej finansjery. a potem dopi-er<> możemy 
się kłócić. Ale wróćmy do rzeczy. One­
gdaj p. Fel. Michalak, zaw-odo"\\") kupiec i 
Wi,elkopolanin, powstaniec z 1919 r., zatem 
zasłużony oby\Yatel, założył nową „Chrze­
ścijańską Fabrykę Swetrów". 2yd Stecki, 
\\idząc konkurencję, chodził po róż:nych 

urz~ach, dowfadując się, czy p. ~Iichalak 
wykupił patent :itp., namawiając do kon­
trolowania, c.zy wszystko jest w porząd­

ku. '.\foże Szan. Pa.n Redaktor wo.bi z po­
W,\' Ższej korespondencji użytek." 

K. 1·-bsli 
Tyle list naszego Sympatyka. O ile 

polega na prawdzie, że żyd Stecki rzeczy­
wi,ście podejrze,Yal p. llLichalaka ,o zam·ary 
oszukania Skarbu Państwa., tG już zakra­
wa na bezczelność .i. brudną konkuren­
cję. bo p. mchalak, jako znany kupiec 
chrześcijański, n]gdy na czyn tak: by się 

nie zdob_yl. 
Do sprawy tej jeszcze powrócimy. 

Wypróbowane przepisy 
Krupnik z dróbkami 

Proporcje: 1/2 kg. dróbek z wszelkie­
go rodzaju drobiu, 1/8 kg. kaszy perłowej, 
1/2 kg. kartofli. pęczek włoszczyzny. 2-3 
kostki buljonowe J\IAGGI'ego. l łyżec?.ka 

masl:.\; 3,5 darnek p,1.zprzu, sól. 
• Z dróbek, jarzyn i korzeni. wygoto­

wać smak, poczem po dog.olowaniu dró­
bek do miękkości, złączyć z kasą per­
l.ową, uprzednio bez soli, natomiast z go..,__ 
d.aniem łyźec;,;ki masła, ugoto:w'.aną i d-> 
białości.i roztrzepaną. Rówii1~i >l]ddzl,ęlrrię_ 
ugotować w malej ilości wody kilka kar­
tofli, pokrojonych w plastry, dodać do 
zupy i wszystko jeszcze raz zagotować. 
Marchewkę i włoszczyznę, której smak 
zupie s.i-ę lubi, pokroić w kostkę 'i ,vl<J­
żyć do krupniku. Wkońcu po odstawieniu 
kruplniku z ognia, dodać 2-3 kostki b14-
jonowe :'lfAGGI'ego, które wybitrue przy­
czy:nią, się do polepszenia smaku, nadając 
zu:r.&e właściwą, treść. 

Nowy system naciągania 
W dniu wczorajszym, podczas targu. 

byli liczni pr.zechodni,e świadkami_ jak sto­
jąca n.a rynku grupa osob'llików o niewy­
raźnym wyglądzie, pospieszyła do pobli­
skiej restauracji. Jak się okazało. wcho­
d.z.ilii do tej restauracji, jak zwyk.le, wie­
śmacy, by się nieco pokrzepić. '.\foment 
ten wykorzysty,rnli owi osobn:cy. ,Ypada.­
jąc za wi,eśnii.akami i proi;onując udział 

w _grze ''" karły i to w sposób natarczy­
wy i. bezczelny, obiecując, że w takiej 
grze można wygrać dużo pieniędzy. Byłby 
wreszcie czas, by skończyć z tcmi męta.­

mi spolecznemi. zagrażającemi naszemu 
społeczeństwu. Skąd się wzięła ta szajka 
opryszków w naszem mieście i czy wogóle 
jest meldowana \\ Zarządzie :'.\Iiej-;kim '! 

\V len sam sposób zacze1-;ial w dniu 
wczorajszym przechodniów na plantach 
przy ul. Leszczyńskich pewien osobnik, 
klórj zach~c.ał do gry w lusterka. Grze 
przs1,alrywał &ię pe,dcn w·e.śni.ak, które­
mu skradziono \Y czasie przyglądania. s..iA; 
nowy srebrny zegarek. . 'iaduść więc. że 

oszukują, ale w dodatku jeszcze kra~ 
--0--






